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Spotkanie de Gaulle-Zerin
*ARYŻ (PAP). Jak infor

muje agencja AFP, prezy
dent de Gaulle spotkał się w 
dniu 2 bm. w godzinach po
południowych z ambasado
rem ZSRR we Francji W. 
Zorinem. Rozmowa odbyła 
się na prośbę prezydenta re
publiki i dotyczyła Bliskiego 
Wschodu.

Wielki wiec w tense
HAWANA (PAP). We 

Czwartek odbył się w Hawa
nie wielki wiec z okazji 10 
rocznicy rewolucji kubań
skiej. Około miliona osób ze 
brało się na placu Rewolu
cji Na wiecu wygłosił prze
mówienie I sekretarz KC Ko 
faunistycznej Partii Kuby, 
premier Fidel Castro.

Zaznaczył on, że w roku 1970 
produkcja artykułów rolnych 
«większy się dwukrotnie w po
równaniu z rokiem 1959. Nasze 
Śukcesy — powiedział — stano
wią znamienny kontrast z tym, 
CO dzieje się w innych krajach 
Ameryki Łacińskiej.

Nawiązując do sprawy Wiet
namu Castro stwierdził, że im
perialiści doznali poważnego cio 
Su i że będą musieli zrezygno-

Ambasador Zorin wychodząc 
z Pałacu Elizejskiego oświad 
czył, że rząd radziecki przeka
zał ostatnio pismo generałowi 
de Gaulle’owi na temat proble
mów Bliskiego Wschodu. Am
basador Zorin dodał, że jest 
wiele punktów zbieżnych w sta 
nowisku rządu francuskiego i 
radzieckiego na temat kryzysu 
na Bliskim Wschodzie.

Jak zaznacza agencja AFP, 
pismo o którym wspomniał am
basador Zorin dotyczyło przede 
wszystkim ewentualnej, wspól
nej akcji czterech wielkich mo
carstw w celu uregulowania kry 
zysu bliskowschodniego.
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Polski przemysł okrętowy
zbudował 6f statków 
o tonażu 477.500 DWT
Polski przemysł okrętowy

wać ze swojej awantury w Wiet j pomyślnie wykonał plan ro-
namie

Castro podkreślił następnie ko i gpo 
tkieczność umocnienia zdolności \ 
obronnej Kuby oraz stwierdził,

jku 1968. Jak informuje nas 
ubiegłoroczne zadania 

stoczni, obejmujące budowę
te pomoc ze strony krajów obo- i (J2 jednostek o łącznej noś- 
zu socjalistycznego, a zwłaszcza 
Związku Radzieckiego była dla 
narodu kubańskiego w minio
nym 10-Ieciu sprawą decydują
cą.

Delegacja
radziecka
uiHa sie dii P?rw

ności 476.500 ton, tonażowo 
zostały zrealizowane z nad
wyżką.

Wywiązując się z zawar
tych kontraktów, w niektó
rych wypadkach nawet z wy

MOSKWA (PAP). Agencja, 
TASS podaje, że w dniu 2 i' 
stycznia udała się do Pary-j $ 
ża delegacja radziecka z za- Ą 
stępcą przewodniczącego Ra; a 
dy Ministrów ZSRR i prze-if 
wodniczącym Państwowego ? 
Komitetu do spraw Nauki i!$ 
Techniki W. Kirillinem na I A 
czele. Weźmie ona udział w i 
obradach sesji stałej mie-1 
szanej komisji fra.ncusko-ra- : 
dzięckiej.

Nswa oartis w NkF
BONN (PAP). Bortmundzki 

rzecznik akcjonariuszy. Kurt 
Fiebich, zapowiedział w liście 
przesłanym w tych dniach do 
federalnego ministra spraw we
wnętrznych, E. Bendy, utworze 
nie nowej „Niemieckiej Partii 
Reform” (Deutsche Reformpar
tei) i prosił o przesłanie odpo
wiedniej dokumentacji, niezbęc! 
nej dla zarejestrowania partii.

rat

lO-fecfe
»Dziennica Wieczornego«

Jak szybko można opuści 
. cić samolot... po przymu- I 

i, sowym lądowaniu? Pró- *
. by wykazały, że 495 pa-i 
. sażerów znajdzie się W f 
f ciągu 6 minut na bezpie- | 
f cznym gruncie korzysta-1 
'l jąc z nadmuchiwanych I 
? zjeżdżalni, zainstalowa- Y 
f nych przy drzwiach samo | 
4 lotu. Samo urządzenie, f

przędzeniem w stosunku do 
1969 roku, polskie stocznie 
produkcyjne wykonały 61 
statków, (a więc o 1 jednost 
kę mniej od przewidywanej 
ilości, ale tonażowo więk
szych), o łącznej nośności 
477.500. W ten sposób osiąg
nęły one w pełni wartościo
wy plan produkcji towaro 
wej i globalnej oraz w 100 
proc. zrealizowały plan eks 
portu.

W porównaniu z poprzed 
nim rokiem poziom produk
cji stoczniowej uległ podwyź 
ce. Do eksploatacji w 1967 r, 
przekazano 60 statków c 
łącznym tonażu 456.470 DWT. 
a więc o 20.030 DWT mniej 
niż w roku ubiegłym. Procen 
towo, wzrost tonażu w sto
sunku do 1967 r. wynosi 4,6 
proc., wzrost produkcji towa 
rowej — 18 proc. i wzrost 
wartości produkcji globalnej 
9 proc.

(sta)

I Życzenia
!dla mieszkańców
WOf.

Z okazji nowego 1969 
roku Prezydium Woje- 

^ wódzkiej Rady Narodo
wi wej w Gdańsku serdecz- ^ 
j nie pozdrawia społeczeń- ( 

stwo województwa gdań
skiego, wszystkich ludzi) 
miast i wsi, którzy swą) 
codzienną pracą pomna- / 
żają dorobek narodowy. ( 

Szczególne wyrazy uz- S 
nania kierujemy do dzia- > 
łączy rad narodowych,^ 

<. organizacji społecznych i\ 
, gospodarczych za ich t 
i wielki wkład pracy w) 
) rozwój społeczny i gospo- S 
^ darczy naszego woje- ( 

wództwa. i
Wszystkim mieszkań-1 

com województwa gdań-) 
skiego życzymy jak naj- ( 

^ lepszych osiągnięć w pra >, 
( cy zawodowej i społecz- S 

nej oraz zadowolenia i) 
wszelkiej pomyślności w i 
nowym 1969 roku.

PREZYDIUM 
WOJEWÓDZKIEJ 

RADY NARODOWEJ 
W GDAŃSKU

2 bm. min. łączności 
PRL — Zygmunt Mosk
wa i min. poczty i tele
komunikacji NRD — 
Rudolf Schulze dokonali 
uroczystego otwarcia mię 
dzynarodowego automa
tycznego połączenia tele
fonicznego z Berlinem. 
Obecnie — dzwoniąc z 
Warszawy do Berlina — 
wystarczy „wykręcić.” nu 
mer 8037, a następnie 
numer berlińskiego abo
nenta telefonu. 80 — to 
numer międzynarodowej

sieci telefonicznej, zaś 
37 — numer kierunko
wy Berlina w tej sieci.

Na zdjęciu: min. Z.
Moskwa łączy się ze sto
licą NRD.
CAF — Szyperko — telefoto

Mechanizm federacji
if Radość w Bratysławie * Operacja 
kadrowa -fc Słowacy w Pradze

Pod znakiem federacji 
wkroczyła Czechosłowacja w 
nowy 1969 rok.

Sala bratysławskiego zam 
ku, w której przed dwoma 
miesiącami prezydent repub 
liki podpisał ustawę o fe
deracji, była w sylwestro-

Partyzanci wietnamscy 
pcdeimylą ataki

siły partyzanckie dokonały kil
ku ataków na wojska amerykań 
skie i reżimowe. Ageńcje dono
szą, że partyzanci ostrzelali ba
zę USA położoną w odległości 

W 45 minut po 3 km ort Da Nang. Rzecznik a-

HANOl (PAP). W nocy ze śro
dy na czwartek skończyło się, 
ogłoszone jednostronnie przez 
Narodowy Front Wyzwolenia 
Wietnamu Południowego zawie 
sienie broni, 
zakończeniu zawieszenia broni

BYDGOSZCZ (PAP). Ukazu
jący się w Bydgoszczy „Dzien
nik Wieczorny” obchodził 2 y __ , . _ . ~ , .*!'.*
bm. 10-lecie istnienia. Bydgoska śj automatycznie napełniają y 
popołucłniówka cieszy się dużą * ce się powietrzem, jest i 
popularnością wśród czytelni- f w cjqau JO sekund goto- A 
ków. W minionym okresie re- A * 9
dakcja otrzymała od nich po- Y we użytku. a
nad 70 tysięcy listów. f CAF — Key f

Pismo jest inicjatorem wielu A m
pożytecznych akcji.

.-zuistFvmsam

Sowa forma współzawodnictwa

„Turów 2“ i „Łaziska“
walczyć lędą o terminową
realizację planów inwestycyjnych

Lot z Grecji do Kairy
pod groźbą pistoletu
ATENY (PAP). Agencje|jął ambasadora ZRA w Grecj 

zachodnie informują, że za- 'pf^ofudniu 
łoga samolotu -*—,',-u - - -....... ---------- wystartował zjrecicien iinu lotniska ateńskiego do Kairu ss 
lotniczych, który we czwar
tek rano wystartował z He- 
raklionu w kierunku Aten, 
nadała wiadomość, iż zosta
ła zmuszona do wzięcia kur
su na Kair. Dwa myśliwce 
greckie, które udały się w 
pościg za uprowadzonym sa
molotem, zostały ostrzeżone, 
by zawróciły z drogi, 
w przeciwnym wypadku sa
molot zostanie wysadzony w 
powietrze.

® Dokończenie na str. 2

1000-Secse Karu
KAIR (PAP). W stolicy zje

dnoczonej Republiki Arabskiej 
rozpoczęły się we środę uro- 

gdyż czystości, związane z tysiącle
ciem założenia miasta. Historia 
Kairu datuje się od 969 roku.

PARYŻ (PAP). AFP podała t 
Aten, że we czwartek po po
łudniu grecki minister spraw 
zagranicznych H. Pipinelis przy

Skandynawska
integracja gospodarcza

Strajk dokerów w USA
przetrzymuje 

ie statki
Statki „Heweliusz” i „Kry

nica” oczekiwały na redzie 
Galveston u na wejście do te
go portu w celu zabrania ła
dunku bawełny. Ponieważ 
strajk w portach USA prze
dłuża się, stąd oba statki o- 
trzymały polecenie udania 
się do Gdyni. W portach USA 
objętych strajkiem stoją: „K. 
I. Gałczyński”, „Zakopane” i 
„Romer’**

SZTOKHOLM (PAP). W naj
bliższych dniach odbędzie się 
w Sztokholmie posiedzenie ko
misji ekspertów, która od bli
sko roku zajmuje się proble
matyką zacieśnienia współpra
cy gospodarczej krajów skan
dynawskich i ewentualnego 
utworzenia unii celnej tych 
krajów.

Śmierć

pod zwałami ziem
MEKSYK (PAP). W miejsco

wości Paverana w brazylijskim 
stanie Rio Grande do Sul do
szło do obsunięcia ziemi. W wy 
niku katastrofy kilka osób po
niosło śmierć. Odkopano zwło- 

(ki 5 ofiar.

WROCŁAW (PAP). - Z 
dniem 2 stycznia br. budów 
niczowie dwóch wielkich e- 
lektrowni „Turów 2” i „Ła
ziska” przystąpili do długo
falowego współzawodnictwa 
o przekazywanie poszczegól 
nych obiektów w terminie i 
na wysokim poziomie ja
kościowym.

Budowę obu elektrowni 
rozpoczęto w tym samym 
czasie, obie będą miały jed
nakową moc — po 600 mega
watów — w obu też zainsta
lowane będą urządzenia kra 
jowej produkcji, m. in. — po 
trzy bloki energetyczne o 
mocy 200 JdW każdy. Dla 
obu elektrowni ustalono tak
że identyczne terminy reali
zacji poszczególnych obiek
tów.

Dla koordynowania prze
biegu współzawodnictwa po 
wołano specjalną komisję z 
udziałem przedstawicieli re
sortu oraz przedsiębiorstw 
budowlano-montażowych.

Zgodnie z ustalonym pla
nem, pierwsze bloki energe
tyczne w nowych elektrow
niach mają być przekazane 
do rozruchu w roku 1970, a 
pełną moc — osiągną w ro
ku 1971.

Skutki w tania 
Nowego Roku

LONDYN (PAP). Z Manili do 
noszą, że w dniu Nowego Roku 
w dzielnicy Binondo spłonęło 
900 baraków mieszkalnych. W 
płomieniach zginęła 60-letnia ko 
bieta. W czasie noworocznych 
uroczystości dochodziło do bó
jek, w których zastrzelone zo
stały dwie osoby, a 13 zostało 
rannych.

Także w innych okręgach kra 
ju w pierwszym dniu Nowego 
Roku wybuchły pożary i do
chodziło do różnorodnych incy
dentów.

Według Taportów policji, w 
dniu Nowego Roku rannych zo 
stało 135 osób, wiele z nich 
poważnie. Liczne wypadki po
wodowały wybuchy petard, 200 
osób aresztowano.

mSufaU
LONDYN (PAP). We- ewar-

tek brytyjski sekretarz stami 
d/s zagranicznych, M. Stewart, 
odbył rozmowę z ambasadorem 
ZSRR w W. Brytanii, M. Smir- 
nowskim. Zdaniem kół polity
cznych w Londynie, rozmowa 
poświęcona była sytuacji na 
Bliskim Wschodzie.

* A *
KAIR (PAP). Bliskowschodnia 

agencja MEN donosi z Amma
nn, że izraelskie samoloty za
atakowały we czwartek pół
nocną część doliny Jordanu po 
obu stronach rzeki, używając 
rakiet, bomb napalmowych i 
broni maszynowej.

KAIR (PAP). Minister spraw 
agranicznyeh ZRA Mahmud 

Riad przyjął we czwartek am
basadora radzieckiego w ZRA 
Siergieja Winogradowa.

A * *
HANOI (PAP). W Demokra

tycznej Republice Wietnamu 
przebywa delegacja minister
stwa zdrowia ZSRR. na czele 
z wiceministrem P. N. Burga- 
owem.

* * *
BERLIN (PAP). Na zaprosze- 
ie KC Komunistycznej Partii 

Yustrii udała się we czwartek 
i o Wiednia, w celu wzięcia 
udziału w zjeździć KPOe, dele
gacja KC SED pod przewodu5 
et wem członka Biura Politycz 
nego, Hermanna Materna.

A A *
KAIR (PAP). MEN informu 

je z Adenu, że pleć okrętó-.- 
radzieckich zawinęło we czwar, 
tek do portu w Adenie: Okrę
ty radzieckie przybyły z pię- 
c!odniową wizytą przyjaźni.

merykański oświadczył, żę za
notowano tam „lekkie” straty. 
W tym samym czasie, w innej 
części Wietnamu południowego 
nad granicą kambodżańską siły 
partyzanckie ostrzelały je moż- 
dzieży wspólną amerykańsko-po 
łudniowowietnamską bazę arty
leryjską.

Agencja France Presse dono
si, że na 7 godzin przed upły-

LONDYN (PAP). Wojskowy 
rzecznik USA w Sajgonie 
oficjalnie zakomunikował — 
donosi agencja Reutera — 
że w tygodniu, który zakoń 
czył się 28 grudnia ub. r., 
zginęło w Wietnamie 113 żoł 
nierzy USA.

Była to dla Amerykanów 
najniższa tygodniowa liczba 
strat w zabitych od końca 
października ub. r.

wem terminu zawieszenia bro
ni, doszło do starcia w delcie 
Mekongu. w starciu tym wzięły 
m. in. udział okręty patrolowe 
amerykańskie i południowowiet 

i namskie. 10 marynarzy USA zo 
stało rannych w tym 6 ciężko. 

| Do walki doszło w momencie, 
kiedy patrolowce przewoziły c 
działy wojskowe w kierunku 
strefy walk w pobliżu Zatoki 
Syjamskiej. Na pomoc okrętom 
pospieszyły helikoptery USA.

We czwartek rano, postawiono 
w stan alarmu wszystkie od
działy wojskowe południowo- 
wietnamskie stacjonujące w re
jonie sajgońskim. Ma to na ce- 
łu_ zapobieżenie nowej ofensy
wie partyzanckiej.

U Kekkonen
w Senegalu

Podziękowania
Załogom zakładów pracy, 

ganizacjom oraz wszystkim o- 
sobom, które nadesłały mi ży-l 
czenia noworoczne składam tą; 
drogą serdeczne pcdziękowanie.J 

Władysław GOMUŁKA:
W imieniu Rady Państwa Ij 

własnym składam tą drogą ser-j 
deczne podziękowanie wszyst-i 
kim organizacjom i instytucjom1 
oraz osobom, które nade.słały 
lub złożyły w Belwederze ży- 
czenia noworoczne.

Marian SPYCHALSKI
Wszystkim zakładom pracyi 

instytucjom i osobom, które na
desłały życzenia i okazji no
wego roku 1969 składam serdecz
ne podziękowanie.

Józef CYRANKIEWICZ)wą noc świadkiem podnio
słej, historycznej uroczysto
ści. W obecności członków j p^PIEŻ PAWEŁ VI 
Komitetu Centralnego KP 
Słowacji, Członków Słowac
kiej Rady Narodowej i Sło
wackiego Frontu Narodowe
go przewodniczący Rady
O. Klokocz ogłosił z wyki-
ciem godziny 24 powstanie loNDyN |PAP, A„„eJ, „e„
Słowackiej Republiki Socja- tera mlormuje z Turynu, te
listycznej. Na maszty zam- czwartkowe wydanie turyńskie-
ku wciągnięto flacrt Czonli dziennika „La Stampa cy- ku wciągnięto nagi i-zecn tuje wypowłedzi papieża Pawła
1 Słowacji, oddany został VI, udzielone korespondentowi
salut armatni. Tłumy miesz- tej gazety podczas prywatnej
kańców Bratysławy zebrane auPdapfccż;,i'oświadc*yi, że wielkie

„Przeżyliśmy 
czarny dzień*1

na dziedzińcu podnosiły ra
dosne okrzyki, tańczono, 
śpiewano, a niebo rozbłysło 
kolorowymi rakietami ogni 
sztucznych.

Teraz nowe władze tego pań
stwa przystąpić muszą do roz
wiązania wielu niełatwych pro
blemów nie tylko politycznych, 
ekonomicznych ale i organiza
cyjnych, Następuje bowiem po
ważna reorganizacja central
nych organów państwowych. 
Warto tu dodać, że w 14 mi
lionowym państwie sprawować 
będzie władzę 48 ministrów i 
14 sekretarzy stanu spełniają
cych praktycznie tę samą rolę 
co ministrowie, a w organach 
ustawodawczych zasiądzie 800 
deputowanych.

Wiele dawnych ministerstw 
zostało zlikwidowanych (przy
kładowo zamiast dotychczaso
wych 5 ministerstw: przemysłu

9 Dokończenie na str. 2

mocarstwa powinny przyczynić 
się do przerwania łańcucha 
gwałtów na Bliskim Wschodzie. 
Zdanie wypowiedziane przy tj^m 
przez Pawła VI — „Przeżyliś
my naprawdę czarny dzień” — 
dotyczy ostatniej izraelskiej na 
paści na lotnisko bejruckie.

Pechowy Sflwester
m/s „LeningradU

W sam dzień sylwestrowy 
wchodząc do portu w Ant
werpii statek „Leningrad” Ą- 
siadł na 92 km na rzeąe 
Skaldzie na mieliźnie. Pb 
kilkugodzinnej akcji statek 
ściągnięto z mielizny. Kon
tynuuje on podróż zgodnie Z 
planem. i

Pogrom szpiegów izraelskich
w państwach erabskfch
KAIR (PAP). Bliskowschodnia i ionego o udzielenie informacji 

agencja MEN informuje, że i obcemu państwu.

HELSINKI (PAP). Prezydent 
Finlandii, Urho Kekkonen, udał mat powiązań pewnych 
się samolotem we czwartek na' ** ”

iracki trybunał rewolucyjny o- 
głosił w Bagdadzie, o rozpo
częciu w sobotę procesu publi
cznego 19 osób oskarżonych 
szpiegostwa na rzecz Izraela. 
Z 19 oskarżonych 17 osób sta
nie przed sądem, a dwie będą 
sądzone zaocznie. Będzie to roz 
prawa pierwszej grupy oskarżo 
nych spośród ośmiu siatek szpie 
gowskich, które ostatnio zosta 
ły ujawnione w Iraku.

Dobrze poinformowane źródła 
twierdzą, że oskarżenie w spra
wie szpiegowskiej dysponuje 

fantastycznymi faktami na te- 
waż-

^-tygodniowy 
Senegalu.

wypoczynek do
nych osobistości” z siatkami 
szpiegowskimi.

Kairskie władze bezpieczeń
stwa podały do wiadomości, że 
dochodzenie w sprawie szpie
gowskiej, w której oskarżeni są 
pracownik telewizji, Monir Ab
del Ghani i redaktor kańskie
go biura agencji AP, Ali Mah
mud, wkrótce będzie zakończo
ne i akt oskarżenia zostanie o- 
g’oszony w przyszłym tygodniu. 

W S miesie- Równocześnie sąd najwyższy
cy po wojskowym zamachu sta- .broczył do 26 stycznia proces

Nowy prezydent
Kongo-Brazzaville

LONDYN (PAP).

nu, który doprowadził do obalę 
nia prezydenta Alphonsa Mas- 
semba-Debat, przywódca tego 
zamachu 30-letni kapitan Ma
rien Ngouabi, wychowanek 
szkoły wojskowej Saint Cyr 
(Francja) został 1 stycznia rb. 
prezydentem Kon’o-Brazzaville 
„Narodowa Rada Rewolucyjna' 
obarczyła go także odpowiedział! 
nością za sprawy bezpieczeń^ 
stwa i obrony. Kapitan Ngouab?1 
stał na czele tej rady od lipca 
1968 r. Wraz z objęciem urzędu 
przez nowego prezydenta, na
stąpiły zmiany w akładzn 
rządu.

b. ministra Amin Souka, oskar

Przewidywany przebieg pogo- 
iy dla wybrzeża wschodniego 
w 3 bm.
Zachmurzenie zmienne, miej

scami słabe opady śniegu. Tem
peratura od —15 stopni do — 8. 
Wiatry słabe wschodni«.

fykrąjn
WARSZAWA (PAP). Prezes 

Rady Ministrów Józef Cyran
kiewicz wystosował depeszę z 
serdecznymi życzeniami do prze 
wodniczącego rządu federalnego 
CSRS Oldrzicha Czernika z 
okazji powołania go na to sta
nowisko.

WARSZAWA (PAP). KC PZPR 
przesłał depeszę z pozdrowie
niami do zjazdu Komunistycz
nej Partii Austrii, który rozpo
czyna obrady 3. l. br. w 
Wiedniu.

RZESZÓW (PAP). We czwar
tek zakończył się w Ustrzy
kach Dolnych międzynarodowy 
obóz studencki. Uczestniczyło w 
nim ok. 100 osób — działaczy 
organizacji studentów zagrani
cznych — słuchaczy polskich 
uczelni. Gospodarzami obozu 
byli studenci Uniwersytetu War 
zawskiego.

WARSZAWA (PAP). Ogłoszo
ne zostały wyniki „konkursu 
dobrej roboty”, organizowanego 
przez „Trybunę Ludu” Komi
tet do spraw Radia i Telewizji 
i Centralny Urząd Jakości i 
Miar. Na konkurs napłynęło 100 
opracowań, w tym 60 od zespo
łów autorskich z zakładów pro
dukcyjnych, instytutów nauko
wo-badawczych i zjednoczeń.

I
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Ogniwa FJN analizują
realizacje . _ ' wyborczych

WARSZAWA (PAP). W 
Związku ze zbliżającym się 
zakończeniem bieżącej ka
dencji Sejmu i rad narodo 
wych komitety Frontu Jed
ności Narodu wszystkich 
szczebli, stoją w obliczu o 
ceny realizacji programu wy 
borczego. Wiąże się z tym 
obowiązek zapoznania wy
borców z realizacją lokal
nych programów oraz wnio 
sików i postulatów zgłoszo 
nych przez ludność zarówno 
w toku kampanii wyborczej 
jak i po jej zakończeniu.

Analiza programów wybór 
ezych dokonana zostanie na po
siedzeniach wszystkich ogniw 
Frontu Jedności Narodu. Roz
poczynają się już poświęcone 
temu zagadnieniu posiedzenia 
gromadzkich komitetów FJN, 
po ich zakończeniu odbędą się 
posiedzenia komitetów powiato
wych i wojewódzkich. W na
stępnej fazie nakreślone zostaną 
nowe programy wyborcze FJN, 
które przedstawione zostaną spo 
leczeństwu w kampanii wybor
czej. Nowe programy uwzględ
nią także wnioski i postulaty 
ludności zgłaszane w toku dys
kusji na spotkaniach posłów i 
radnych z wyborcami, które zor 
ganizowane zostaną przy współ 
udziale komitetów FJN w każ
dej wsi i komitecie blokowym.

Już obecnie komitety FJN 
różnych szczebli, dysponujące 
wstępnym rozeznaniem realiza
cji programów wyborczych oraz 
wniosków i postulatów ludno
ści, przystępują do podsumowa
nia wykonania całości progra
mów. Uzyskanie tego rozeznania 
umożliwiły okresowe analizy 
realizacji programów dokony
wane przez ogniwa FJN, często 
wespół z radami narodowymi, 
w gromadach, powiatach i wo
jewództwach.

kraju oraz poparcie dla li
nii politycznej PZPR i jej

32 320 000 fon towarów

Porty pobity wszelkie rekordy
Polskie porty ambitnie zam

kierownictwa, przyniosły w knęły rok 1968. wielkość ma 
efekcie przekroczenie planów isy towarowej przeładowanej 
nakreślonych w programach (w Gdańsku, Gdyni i Szcze- 
wyborczych FJN w wielu J c]njej wraz z ładunkami płyn

| nymi, sięga 32 320 000 ton. Wdziedzinach.

Or Blaiberg żfi® już raić
z przeszczepionym sercem

35 osób z nowymi sercami. 
Pierwsza rocznica operacji dr 
Blaiberga została uczczona 
specjalnym przyjęciem, z udzia 
lem dr Barnarda.

We środę dr Blaiberg telefo
nował do najdłużej żyjącego 

, . . . . . francuskiego pacjenta z prze-swiecie żyjącym pacjentem, ^szczepionym sercem, ojca Bou- 
który przeszedł operację i iogne. Powiedział mu, że czuje

LONDYN (PAP). - We 
czwartek, 2 stycznia dr Blai
berg skończył swój pierwszy 
rok życia z przeszczepionym 
sercem.

Blaiberg jest najdłużej na

transplantacji serca
Pierwszą w historii medycy

ny transplantację serca prze
prowadzono w Kapsztadzie 3 
grudnia 1967 roku. Od tej pory 
wykonano już 101 operacji te
go typu i do chwili obecnej u- 
dało się utrzymać przy życiu

Wstępna ocena realizacji pro
gramów wyborczych wykazuje, 
te wykonano je pomyślnie, 
choć występowały także braki 
i niedociągnięcia najczęściej z 
powodów obiektywnych, ale 
czasem także wskutek niepo
radności wykonawców. Również 
z wielką rzetelnością rozpatry 
wane były i załatwiane wnioski 
i postulaty ludności.

Pomyślny przebieg realiza
cji programów w dużej mie
rze zawdzięczać należy po
parciu i pomocy całego spo
łeczeństwa. Atmosferę szcze
gólnie sprzyjającą wzmoże
niu pracy nad rozwojem 
własnej wsi, miasta, regionu, 
a przez to i kraju, stworzył 
okres obchodów 1000-lecia 
Państwa Polskiego oraz V 
Zjazd Partii. Setki tysięcy 
zobowiązań produkcyjnych i 
czynów społecznych, wyraża
jących aktywną postawę spo 
łeczeńsitwa wobec budowni
ctwa socjalizmu w naszym

Nowe Prezydiom PAN
lozpoczęlo kadencję

WARSZAWA (PAP). Od pierw 
szego stycznia rozpoczyna swą 
kadencję nowe Prezydium Pol
skiej Akademii Nauk, wybrane 
w tajnym glosowaniu na Zgro
madzeniu Ogólnym Akademii w 
dniu 17 grudnia. Ostatnio — Ra
da Ministrów, zgodnie z usta
wą o PAN, zatwierdziła nowe 
Prezydium Akademii, które spra 
wować będzie władzę do końca 
1971 roku.

Jak już informowaliśmy — 
prezesem Akademii zastał po
nownie wybrany pTOf. dr Ja
nusz Groszkowski, zaś wicepre
zesami — minister oświaty i 
szkolnictwa wyższego — prof, 
dr Henryk Jabłoński, prof, dr 
Marian Mięsowicz — fizyk ją
drowy z Krakowa, prof, dr Wi
told Nowacki — dotychczasowy 
sekretarz naukowy PAN oraz 
prof, dr Włodzimierz Trzebia
towski — chemik z Wrocławia.

Wśród nowego Prezydium A- 
kademii zwraca uwagę przewa
żająca liczba reprezentantów 
nauk ścisłych.

Wśród pozostałych członków 
Prezydium — połowę stanowią 
przedstawiciele nauk ścisłych.

Dziewiętnastu członków Pre
zydium pochodzi z Warszawy. 
Po trzech uczonych reprezentu
je Kraków i Wrocław, a po je
dnym — Gliwice, Poznań, Łódź 
i Lublin.

się naprawdę bardzo dobrze.

ten sposób pobite zostały Iw takich grupach towaro-
wszelkie rekordy, jakie do 
tej pory padły w naszych 
portach. Np. w ub. roku, bę
dącym również szczytowym 
rokiem wielkości przeładun
ków, obsłużyły one 28 074 000 
ton towarów.

Każdy z portów wysoko 
przekroczył swoje ubiegło
roczne zadania. I tak, doke- 
rzy gdańscy przeładowali 
8 014 tya ton ładunków, rea 
lizując plan roku 1968 w 
114,8 proc., załoga portu gdyń 
skiego obsłużyła 9185 tys, 
ton towarów, osiągając 110,7 
proc. planu, natomiast por
towcy szczecińscy — 13 246 
tys, ton ładunków, tj. 109,3 
proc. planu. Najwyższe, w 
stosunku do ubiegłorocznych 
lat przeładunki, występowały

Lot i Gracji do
© Dokończenie ze str. 1 I pokładzie tego samolotu

wśród 97 pasażerów jest 72 Gre 
mol ot pasażerski należący do li- ków, 10 Włochów, 7 Ameryka
mi „Olympic Airways”, który lnów, 6 Szwajcarów i 2 Angli- 
zabierze na pokład 97 pasażerów ków

uprowadzonego we czwartek 
rano samolotu greckiego. Op
rócz załogi na pokładzie „Boein
ga” znajduje się 9 innych osób. 
Prawdopodobnie chodzi tutaj o 
„urzędników”.

Sprawca uprowadzenia samo
lotu greckiego oświadczył pod
czas przesłuchania, iż chciał w 
ten sposób zaprotestować prze
ciwko wyrokowi trybunału gre
ckiego skazującego go z powo
dów politycznych na rok wię
zienia.

Również z oficjalnych źródeł 
egipskich podano, że komando
si palestyńcy uwięzieni obecnie 
w Atenach, nie są wmieszani 
w sprawę uprowadzenia samo
lotu.

Sprawcą uprowadzenia samo
lotu jest młody 30-letni Kre- 
teńczyk i nazywa się Georges 
Flamurides.

KAIR (PAP). Kairski kore- 
spońdent agencji AFP poinfor
mował we czwartek wieczorem, 
że uprowadzony samolot grecki 
znajdujący się w Kairze odda
ny zostanie władzom greckim

Z pierwszych wyników śledz
twa wynika, że sprawca upro
wadzenia samolotu Grek Geor
ges Flamurides sterroryzował za 
łogę pistoletem. Jedna z kul 
uszkodziła szybę w oknie sa
molotu.

• * *

KATR (PAP), Jak donosi agen 
cja MEN, pasażerowie porwane
go we czwartek rano samolotu 

"ck ~h 1 irii i lotniczych ’’y 
pic Airways” powrócili do A- 
ten na pokładzie samolotu 
„Boeing-707”, należącego do 
tych samych linii lotniczych.

SPORT SPORT SPORT SPORT

Niełatwa sytuacja gdańskiego A/S

wych jak węgiel, towary ma 
sowę — fosforyty, apatyty o- 
raz drobnica. Łącznie przez 
polskie porty przeszło w ub. 
roku 7 093 tys. ton drobnicy.

Niemniej napięte i mobili
zujące zadania stawia przed 
załogami naszych portów no 
wy rok 1969. Plan przeła- 
dunk ów określony został ilo-j
ścią 31 051 000 ton towarów. !----m---- :

Propagandowa 
ofensywa NPD

" i siatkarze rozpoczynają
l-ipwe rozgrywki mistrzowskie

Wyjątkowo długą przerwę w rozgrywkach o mistrzostwo 
I ligi miały zespoły siatkarek i siatkarzy. Przerwa ta, spo
wodowana Igrzyskami Olimpijskimi w Meksyku i cyklem 
przygotowań do nich, trwała 9 miesięcy i dopiero w tych 
dniach zobaczymy najlepsze polskie zespoły siatkówki 
w boju.

Jeśli chodzi o rozgrywki 
I-ligowe drużyn męskich to 
trwający 3 miesiące cykl mi
strzowski rozpoczynają siat
karze gdańskiego AZS (jody 
ni nasi reprezentanci w I li
dze) w najbliższą sobotę i nieBONN (PAP). — Neonaziści z . . , . , .

NPD zapowiadają „wielką ofen dzielę wyjazdowymi spotka- 
sywę”, propagandową, zmierza- niami W Nowej Hucie i Ra
jącą do wzmocnienia swoich towicach. Nasze zespoły żeń 
wpływów politycznych w NRF. , . , • ,

Główny organ tej neohitlerow na lom i a.,l ^
skiej partii „Deutsche Nach- Gdańsk i Start Gdynia, roze- łym sezonem. Zabraknie 
richten” w noworocznym nume grają pierwsze mecze za ty-; członka kadry narodowej Ty 
będzieaP,Tok?em Z decydują cym” dzień “ \ 12 również j borowskiego, który przeniósł
dla NPD. w demagogiczny spo- na wyjazdach. Na naszym się na studia do Olsztyna o-

19 bm. ze Stalą Mielec ora* 
12 bm. z AZS Olsztyn.

Wśród drużyn męskich I 
ligi poza walczącymi o tytuł 
mistrzowski Legią, AZS War 
szawa i Hutnikiem, pozosta
łe reprezentują dość wyrów
nany poziom. Jeśli chodzi o 
gdański AZS to przystąpi on 
do rozgrywek I ligi oslabio- 

AZSlny w porównaniu z ubieg-

sób „Deutsche Nachrichten” o- terenie natomiast zespoły
kreślą NPD jako siłę politycz- źpńskie zobaczymy do razną, która dąży do „zaprowadzę i e zooduymy po raz
nia ładu” w społeczeństwie pierwszy w meczu derbowym
NRF. 126 bm, a męską drużynę AZS

Mechanizm federacji
© Dokończenie ze str. 1
chemicznego, ciężkiego, spożyw 
czego, paliw oraz energetyki 
istnieje tylko jeden Federalny 
Komitet Przemysłu i odpowied
nio po jednym ministerstwie 
przemysłów obu republik). Więk 
szość federalnych ministerstw 
planuje poważne zmniejszenie 
etatów — w niektórych przy
padkach aż 1/3 poprzedniego 
stanu. Przewiduje się nawet, że

120 premier słuchowisk w br.

Radiowy program literacki
WARSZAWA (PAP). Bardzo > współczesności; klasyka prezen

h_______ interesująco i bogato zapowiada towana będzie w 30 słuchowi-
w ciągu najbliższych godzin lub'®*^ w 1969 rpku radiowy pro- skach.
w piątek rano. literacki. Radiosłuchacze w tegorocznym programie li-
...........  .................. ______...... _____ j trzymają 120 premier słucho- terackim Polskiego Radia znaj-

„BlIHIIIr.'IHJl.»iWii1łai w ish oryginalnych _ i adaptacji , ^ odbicie uroczystości związa- 
1 wybitnych powieści polskich i ne 2 obChodami Roku Leninow

Miss Francji obcych. Spośród autorów' zagra 
mężnych: 12 premier rosyjskich 
i radzieckich, 5 autorów fran- 

PARYŻ (PAP). W Bordeaux i cuskich, 5 angielskich, 6 skan- 
wybrano w nocy ze środy na dyńawskich, 3 niemieckich, 2 
czwartek „Miss Francji 1969”. czechosłowackich, 3 węgier
Została nią miss Alzacji i LO' 
taryngii Suzanne Angly. Liczy 
ona 17 lat i jest z zawodu tech 
nikłem dentystycznym. Wymia
ry nowej miss Francji: 90 —
63 — 92.

skich, 2 włoskich oraz 2 auto
rów amerykańskich.

Warto zwrócić uwagę, że ra
diowy teatr przewiduje aż 90 
premierowych słuchowisk podej 
mujących problematykę naszej

skiego; usłyszymy z tej okazji 
8 słuchowisk. Znajdą się też au
dycje poświęcone Stanisławowi 
Wyspiańskiemu z Okazji setnej 
rocznicy jego urodzin.

Bogato zapowiada się pro
gram literacki związany z 25- 
leciem PHI,. Radio nada serię 
adaptacji książek traktujących 
o pierwszych dniach po wyzwo 
leniu.

4 lub 5 ministerstw federalnych 
spośród 7 zajmie wspólnie je
den, a najwyżej dwa gmachy 
w Pradze.

Wprowadzenie w życie tycli 
zasad wymagać będzie dokona
nia trudnej operacji organiza
cyjno-kadrowej. Wprawdzie wie 
lu pracowników dotychczaso
wych ministerstw przejdzie do 
resortów narodowych, tym 
niemniej konieczne będzie zwrul 
hienie z pracy około 2 tys. 
osób. i to praktycznie samych 
Czechów. W Słowacji istnieje 
bowiem odwrotna sytuacja — 
tam trzeba powołać blisko 2 
tys. nowych pracowników.

Nie jest to jednak sprawa 
prosta. Zmiany kadrowe zwią
zane z wprowadzeniem w ży
cie federacji można będzie chy
ba przeprowadzić najwcześniej 
w ciągu dwóch lat.

Dodatkową trudność stanowią 
jeszcze sprawy mieszkaniowe. 
Normalnie w Pradze czeka się 
na mieszkanie 10 do 12 lat. 
Budownictwo ciągle nie nadąża 
za potrzebami, a w dodatku nie 
wykonuje nawet rocznych pla
nów.

Wprowadzenie w życie fede
racji wymagać będzie wielu 
dodatkowych mieszkań dla tych 
Słowaków, którzy przyjdą do 
pracy w centralnych organach 
państwowych w Pradze. Dla ich 
dzieci potrzeba będzie więcej 
miejsc w szkołach itd., itd.

M. D-W.

raz Segenia, któremu sprawy 
osobiste nie pozwoliły uczes-t 
niczyć w przygotowaniach do 
sezonu. Z nowych nabytków 
zobaczymy jedynie Adama 
Kurkiewicza, członka kadry 
narodowej juniorów, grają
cego dotychczas w łódzkim 
Społem.

Gdański AZS uplasował się 
w ubiegłym sezonie na 9 miej 
scu w I-ligowej tabeli i o- 
becnie stawia sobie za cel 
uplasowanie się w pierwszej 
szóstce najlepszych drużyn W 
Polsce.

Jeśli chodzi o zespól żeń
ski AZS, który w ub. roku 
zajął w I lidze 4 miejsce, to 
będzie on miał obecnie o 
wiele trudniejsze zadanie. 
Trener mgr J. Badora stoi 
przed wyjątkowo niełatwym 
zadaniem przygotowania ze3 
polu, który nie przyniósłby 
wstydu okręgowi. Niestety 
drużyna została poważnie 
osłabiona: osobiste sprawy
uniemożliwiły dalsze repre
zentowanie barw AZS Za
rzyckiej i Gołębiowskiej, pó 
nadto kontuzje wyeliminowa 
ły Pawlak oraz czasowo Ku- 
charską-Gatz. Tak więc dru
żyna będzie się musiała 2 
konieczności opierać na 
młodszych zawodniczkach,'

W tej sytuacji wszystko 
wskazuje na to, że utrzyma
nie ubiegłorocznej pozycji w 
I lidze będzie chyba ponad 
siły tego odmłodzonego zes
połu. (st)

Miejskie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej
Hotel Miejski w Lęborku

zawiadamia mieszkańców 
zgłoszenia na

Lęborka, że przyjmuje

WYNAJEM KWATER PRYWATNYCH
dla turystów krajowych i zagranicznych

Zgłoszenia kwater przyjmuje biuro zakwaterowań 
przy Hotelu Miejskim w Lęborku, ul. 10 Marca 9 — 
telefon 14-00. 8773-K

Dnia 
lat 78

17 grudnia 1988 roku zmarła, przeżywszy

S.fP.

STANISŁAWA z Serafińskich 
TOMANKOWA

długoletnia pracowmiezka poczty 
w Krasnymstawie i Elblągu

Pogrzeb odbył się 20 grudnia 1988 roku w Kras
nymstawie. Msza święta żałobna zostanie odpra
wiona dnia 4 stycznia 1969 roku o godzinie 18 w 
kościele Sw. Mikołaja w Elblągu.

O czym zawiadamia

E-lffitS
SYN I RODZINA

Dnia 30 grudnia 1968 roku zmarł po długiej 
i ciężkiej chorobie nasz ukochany mąż, ojciec, 
teść, iwat i dziadek

S. t P.

JAN JANKOWIAK
przeżywszy lat 88

Ms®a lwięta odbędzie &ię w kościele parafial- U 
nym na Stogach o godzinie 8.

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 stycznia 1969 roku 
o godzinie 18 na cmentarzu Srebrzysko we Wrze
szczu.

O czym zawiadamia pogrążona w głębokim 
smutku „

ŻONA Z CÓRKAMI I RODZINĄ
G-14973

W dniu 30 grudnia 1968 roku zmarła

ANNA OPOROWICZ
długoletnia nauczycielka Szkoły Podstawowej nr 17

Wyrazy współczucia rodzinie Zmarłej składają:
kierownictwo, nauczyciele i komitet 
rodzicielski Szkoły Podstawowej nr 17 
w Gdańsku-Wrzeszczu

Pogrzeb odbędzie się dnia 3 stycznia 1969 roku 
o godzinie 12 ha cmentarzu Srebrzysko.

14966-G

KRAJOWA LOTERIA PIENIĘŻNA

do wygrania

10.400.000zł
Głdwna wygrana

Nie zwlekaj 2 kupnem losu

LOKALE
ZAMIENIĘ mieszkanie M-4 
komfort, w Olsztynie, na 
podobne lub mniejsze w 
trójmieście. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń, Gdynia — pod 
S-4968.

2 POKOJE samodzielne, 
śródmieście Wrocławia za
mienię na mniejsze samo
dzielne w Sopocie. Ofer
ty: telefon 21-21-93. S-4973

MIESZKANIE 3 pokoje, 
kuchnia, przedpokój, ła
zienka, gaz, wszelkie wy
gody, ogród, w Prabutach, 
woj. olsztyńskie, zamienię 
na mieszkanie w trójmie
ście lub okolicy. Oferty: 
Biuro Ogłoszeń, Gdańsk — 
pod G-14755.

ZAMIENIĘ pokój, kuchnia 
na większe. Kwietniak — 
Sopot, 20 Października 
893—2. G-14785

BYDGOSZCZ: 3 pokoje,
kuchnia, spółdzielcze, za
mienię na takie samo lub 
mniejsze w trójmieście. 
Gramza, Bydgoszcz, Spo
kojna 9, bl. 11/122, G-14774 
POKÓJ do wynajęcia. 
Wrzeszcz, Słowackiego 53 
m. 4. G-14744
RODZEŃSTWO — studen
ci PG poszukują pokoju, 
najchętniej we Wrzeszczu. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod G-14778.

DYREKCJA MHD W/O W GDYNI

uprzejmie zawiadamia PT Klientów o otwarciu w dniu 3 stycz
nia 1969 roku — po remoncie

SKLEPU NP 06
Gdynia, ulica Jana z Kolna nr 4

Sklep będzie korzystał z zaopatrzenia ZPO „Sawa” w Warszawie 
i prowadził sprzedaż artykułów odzieżowych dla nastolatków.

ZAMIENIĘ duży pokój z 
wygodami, wspólna kuch
nia, śródmieście Lublina, 
na podobne w trójmieście. 
Telefon Krokowa 15, pow. 
pucki. S-4a92

MATRYMONIALNE
KAWALER, lat 36, wy
kształcenie średnie, z bra 
ku znajomości, pozna pan
nę zgrabną i pogodnego 
usposobienia do lat 30. 
Cel matrymonialny. Ofer
ty: Biuro Ogłoszeń, Gdy
nia pod SM-4985.

NIERUCHOMOŚCI
ELBLĄG: domek jednoro
dzinny — tanio sprzedam. 
Mieszkanie wydzielone (za
stępcze) konieczne. Ofer
ty: Biuro Ogłoszeń —
Gdańsk pod MG-14741.

MOTORYZACYJNE
„ZASTAVĘ” kupię. Cena 
do 80 tys. Oferty kiero
wać: Biuro Ogłoszeń —
Gdynia pod S-4975.
SAMOCHÓD „P-70\ stan
bardzo dobry, sprzedam. 
Cena 35 tys. Tel. 21-08-27.

S-5001

KUPNO

PALMĘ daktylową sprze
dam. Gdańsk, Szeroka 
86/87 m. 13. G-14753
AKORDEON „Weltmeis
ter” 120/16 registrów sprze 
dam. Tel. 22-22-60. S-4982
MAGNETOFON z kamerą 
pogłosową, taśmy większą 
ilość sprzedam. Gdynia — 
aleja Zwycięstwa 62 — 71, 
ogródki działkowe. S-4983
KROWĘ wysokociełną —
sprzedam. Gd.-Wisłoujście, 
ul. Burtowa 5. G-14782

PRACA
POMOC domową na stałe 
przyjmę. Sopot, ul. Goyki 
12 m. 5, teł. 51-19-93.

G-14726
POMOC domowa potrzeb
na. Oliwa, Śląska 82 D—7.

S-4971
PRZYJMĘ pomoc do 3-let- 
niego dziecka. Gdańsk- 
-Wrzeszcz, al. Kościuszki 
83 m. 6, tel. 41-71-81.

G-14771
POMOC do dziecka 2-let- 
niego potrzebna. Gdynia- 
-Chylonia, Gniewska 17-99.

S-4986

POMOC domową do dziec
ka na stałe lub dochodzą
cą z referencjami przyj
mę, Wrzeszcz, Marksa 78 
m. i. G-14760
GOSPOSIA samodzielna do 
jednej osoby pilnie po
trzebna. Zgłoszenia — 
Gdańsk 6, skrytka pocz
towa 41. 14739

NAUKA
ANGIELSKIEGO, niemiec
kiego korepetycji, lekcji,, 
konwersacji udzielam grun 
townie. Telefon 22-00-04 Ł- 
po 16. S-4999

LEKARSKIE
SPECJALISTA skórne —, 
weneryczne dr Lipiński — 
Sopot, Chrobrego 22, tele-> 
fon 51-06-37. G-14563
DR Z. KRAJEWSKI skór
ne — weneryczne — 
Wrzeszcz, Grunwaldzka 24, 
telefon 41-06-47. G-14819
DR DZIEWANOWSkT — 
skórne —- weneryczne —i; 
Gdańsk, Sw. Ducha 25—27, 
telefon 31-63-88. G-14858

MATERACE do łóżek ku
pię. Tel. 31-20-78. G-14938

SPRZEDAŻ
GRZEJNIKI żeliwne 50 cm 
sprzedam. Gdańsk-Orunia, 
ul. Żuławska 84 a. G-14740

PRACOWNICY POSZUKIWANI
ODDZlaŁ DROGOWY KOLEI PAŃSTWOWYCH W 
TCZEWIE, ul. I Maja 15 g zatrudnt natychmiast pra
cowników niewykwalifikowanych do prac przy u- 
trzymanlu nawierzchni kolejowej w odcinku drogo
wym: Tczew, Zajączkowo Tczew., Pelplin, Smętowo, 
Staiogard Gd., Skarszewy, Skórcz, Pszczółki, Szy- 
nankowo oraz odcinek robót zmechanizowanych W 
Skórczu Warunki pracy 1 płacy do omówienia W 
oddziale drogowym i wszystkich odcinkach drogo
wych. Zamiejscowym, dla których codzienny dojazd do 
pracy i miejsca zamieszkania 1est niemożliwy zakład 
pracy zapewnić może kwatery na koszt przedsiębior
stwa PKP. 8662-K
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To są liczby!
W 70 tysiącach zakładów pracy dziesięć milio

nów zatrudnionych będzie wybierać prawie ćwierć 
miliona „radców zakładowych”, plus 78 tysięcy pro
blemowych komisji społecznych z 400 tysiącami 
członków, plus ponad 157 tysięcy mężów zaufania, 
plus członków rad robotniczych, plus delegatów na 
wybory do instancji związkowych, plus... — wszyst
ko to w kampanii, która zaczęła się 1 grudnia ub. r. 
i będzie trwać do VII Kongresu Związków Zawodo
wych przewidzianego na rok 1971.

TO są liczby! Ale liczby 
tworzą dopiero ramy, 

w których mieścić się będzie 
wiele spraw rozmaitego ka
libru zwykłych, codziennych. 
Aktywista związkowy

jak strażak z gaśnicą

musi zawsze biec do poża
ru. W żłobku zakładowym 
nie ma miejsc, a właśnie 
kończą się trzy urlopy ma
cierzyńskie. W przedszkolu 
nie zdążono zrobić sezono
wego remontu — gdzie po
mieścić dzieci przez najbliż
sze kilkanaście dni? W na- 
rzędziowni ktoś poważnie 
zachorował — trzeba pomóc 
kadrom, aby znalazły za
stępcę. W stołówce zaczęto 
się skarżyć na posiłki; jesz
cze nie wiadomo dokładnie 
o co chodzi, lecz związek

zawodowy powinien wzmóc 
kontrolę. Dyrekcja nagli o 
zgodę na dalsze godziny nad 
liczbowe. Koniec kwartału, 
trzeba odrobić zaległości — 
a, z drugiej strony, tyle — 
już było tych godzin od po
czątku roku!

Nie kończące się sprawy 
zakładowej codzienności. O- 
bok nich, działacze związko
wi uczestniczą w rozstrzy
ganiu problemów
na skalę roku, czy nawet 

kilku lat.
Rada Robotnicza omawia 
projekt planu tpf, technicz
no-produkcyjno - finansowe 
go. Chciałoby się bardzo do
pisać czwartą literę „1”. 
Chodzi o problemy „ludz
kie”, które fetysz produkcji 
spycha niekiedy na boczny

tor, skąd bywa trudno wró
cić na magistralę. Oczywi
ście, tylko produkcja, jej po
stępy i wygrane sprawiają, 
że można przyjąć więcej 
niemowląt do żłobka i wpi
sać więcej dań do menu sto
łówki. Lecz zależność jest 
wzajemna: właściwe warun
ki pracy, dobre samopoczu
cie człowieka nie są bez 
wpływu na wyniki produk
cji.

OBECNEJ kampanii wy- 
borczej do związków 

zawodowych towarzyszy no-

ustawą, wchodziło co naj
mniej 2/3 robotników, a nie 
wybierano ludzi z kierowni- 
ctwa powyżej średniego nad 
zoru. Kandydaci do rad za
kładowych będą wysuwani 
na zebraniach grup związ
kowych, gdzie wszyscy zna
ją się jak łyse konie, wiedzą 
co kto wart i czego po nim 
oczekiwać. Aktyw związko
wy nie może się przecież 
składać z „malowanych dzie
ci”, lecz z osób, które chcą 
i potrafią wziąć współodpo
wiedzialność za sprawy spo-

wa instrukcja Centralnej iłeczno-gospodarcze w mie,
Rady, kładąca nacisk na re-jscu pracy, a czasem i poza 
spektowanie podstawowych nim. Na przykład delegowa- 
przepisów i zasad postępo- ni przez Komisję do spraw
wania. Chodzi o to, żeby do 
rad robotniczych, zgodnie z

na pólkach

Paragraf i życie

Jeszcze raz o opiniach
Na wokandach sądowych 

często pojawiają się sprawy 
związane z opiniami, jakie 
przedsiębiorstwa wystawiają 
swoim pracownikom. Wąt
pliwości jest zwykle wiele. 
Dobrze się więc stało, że 
przedłożono je do rozstrzyg
nięcia Sądowi Najwyższemu, 
który na posiedzeniu Izby 
Pracy i Ubezpieczeń Spo
łecznych wydał orzeczenie, 
wyjaśniające znaczną część 
wątpliwości praktycznych.

Chodziło o sprawę Zdzi
sława K., byłego pracowni
ka Zakładów Celulozo wo- 
-Papierniczych, któremu wy
dano opinię niezgodną z 
prawdą i który — w związ
ku z tą krzywdzącą opinią 
— przez długi czas nie mógł 
znaleźć innej pracy.

A jakie kwestie miał roz
strzygnąć Sąd Najwyższy? 
Po pierwsze — czy w spra
wach o zmianę opinii do
puszczalna jest droga sądo
wa? I dalej — czy sąd mo
że nakazać zakładowi pracy 
wystawienie nowej opinii, 
czy też powinien sam opinię 
anulować i ustalić nową 
treść opinii w wyroku? 
Wreszcie ostatnie pytanie — 
czy odszkodowanie, należne 
pracownikowi w związku z 
wystawieniem mu krzyw
dzącej opinii, może przekra
czać 3-miesięczne wynagro
dzenie?

Orzeczenie Sądu Najwyż
szego składa się również z

Węgry nie mające dostępu 
do morza mają jednak swą 
flotę pełnomorską. Korzy
stają z portu w Szczecinie. 
Między polskim armatorem 
PZM i węgierskim „Mahart” 
nawiązana została w ubieg
łym roku współpracą na po
lu obsługi wspólnej linii za- 
chodnioangielskiej.

Na zdjęciu: statek bande
ry węgierskiej „Somogy”, 
którego portem macierzy
stym jest Budapeszt w 
Szczecinie. Wozi on towary 
zarówno polskie jak i wę
gierskie.

CAF — Witusz

i trzech części. Jeśli chodzi o 
dopuszczalność drogi sądo
wej, Sąd Najwyższy ustalił, 
że w sprawach o krzywdzą
ce opinie istotną treścią po
zwu pokrzywdzonego pracow 
nika jest naruszenie jego 
czci, będącej cennym i chro 
nionym przez prawo dobrem 
osobistym. Stawiając pro
blem na tej płaszczyźnie, 
Sąd Najwyższy orzekł, że 
droga sądowa w sprawach 
o wystawienie nieprawdzi
wej opinii jest dopuszczalna. 
Natomiast komisje rozjem
cze spraw tego rodzaju roz
patrywać nie powinny.

W odpowiedzi na drugie 
pytanie Sąd Najwyższy u- 

' stalił, że w wyroku sądo- 
, wym . można zobowiązać za
kład pracy do wystawienia 
pracownikowi opinii odpo
wiedniej treści, a więc z po
minięciem sformułowań błęd 
nych lub nieprawdziwych, a 
godzących w dobre imię 
pracownika. Inaczej mówiąc, 
sąd ustala w wyroku treść 
opinii, jaką zakład pracy 
jest zobowiązany wydać pra
cownikowi.

Wreszcie sprawa ograni
czenia wysokości odszkodo
wania. Sąd Najwyższy u- 
znał, że odszkodowanie, ja
kiego domaga się pokrzyw
dzony pracownik, ma w 
sprawach, o których pisze
my, charakter wynagrodze
nia za szkodę wyrządzoną 
czynem niedozwolonym (wy
stawieniem nieprawdziwej 
opinii). Toteż odszkodowanie 
powinno obejmować wyrów
nanie strat poniesionych 
przez pokrzywdzonego i ko
rzyści, które pokrzywdzony 
mógłby osiągnąć, gdyby mu 
nie wyrządzono szkody. A 
więc równowartość zarob
ków za cały czas pozosta
wania bez pracy (a nie tylko 
za 3 miesiące).

Wydana przez Wiedzę Pow
szechną książka „Hasło dobrej 
roboty” Tadeusza Kotarbiń
skiego zawiera wypowiedzi 
Ogłoszone, lecz w żadnym zbio 
rze dotychczas nie przedruko
wane, bądź w ogóle jeszcze nie 
opublikowane, a dotyczące roz
ważań nad naszymi czynami — 
żeby wszystko, co robimy czy
nione było sprawnie i* żeby 
służyło godziwym celom.

* * *
„Odpoczynek w wysokiej tra

wie” taki tytuł nosi nowa po
wieść Eugeniusza Kabatca, wy
dana przez Iskry. Są to roz
ważania wokół przyczyn nagłej 
śmierci mieszkańca współczes
nej wsi.

* * *
W wydawanej przez Czytel

nika serii z jamnikiem ukazał 
się nowy tomik. Jest to książ
ka Kazimierza Korkozowicza 
pt. „Dom w górach”.

* * *
W podróżniczej serii książek 

wydawanych przez Iskry uka
zała się kolejna pozycja, Krzy-

Współdziałania związków za
wodowych z radami narodo
wymi radni-działacze związ
kowi mają na sumieniu 455 
milionów złotych. Leżą te 
miliony, niczym biblijne za
kopane talenty, na koncie 
funduszu aktywizacji ma
łych miast, podczas gdy ich 
mieszkańcy daremnie cze
kają na inwestycje.

rj WIĄZKOWA kampania 
wyborcza

rozwija się w momencie,
kiedy V Zjazd Partii wysu
ną! do realizacji wielki pro
gram socjalny, który w cią
gu najbliższych lat dopro
wadzi do zrównania świad
czeń społecznych i skrócenia 
czasu pracy w skali maso
wej. Nowe rady zakładowe 
i robotnicze znajdą się więc 
w wirze spraw, o których 
wielu socjologów sądzi, iż są 
najistotniejsze dla współcze
snego człowieka. Jak zapeł
nić, czym wzbogacić rosną
cy fundusz wolnego czasu? 
Nie rozstrzygną tego, oczy-

sztofa Baranowskiego, pt. „Ka-j wiście działacze związkowi 
pitan kuk”, jest to historia I wybrani na nasienną kaden- 
wyprawy jachtu „Śmiały” do- „• T „„„ „ „T
okoła Ameryki Południowej j c^', ^jecz niejedno w przy- 
nakreśloną z werwą i humorem j szłości będzie zależało od 
przez człowieka, który jest jedjtego, jakie podwaliny uda im 
noczesme dziennikarzem, mży- • . „v*
nierem, kapitanem jachtowym , ^ w uczy u
i który na „Śmiałym” popły
nął jako kucharz. | Irena FRĄCKOWIAK

Dla wielu mieszkań
ców miast wymarzonym 
miejscem urlopowego od 
poczynku są ustronne leś 
niczówki. Trochę zawa
żyła na tym moda, ale 
przede wszystkim natu
ralna chęć wytchnienia 
od intensywnego życia w 
zbiorowisku ludzkim, sam 
na sam z przyrodą. Ci 
którym udaje się ten 
cel osiągnąć wdychają 
żywiczne — jeśli w le- 
sie są sosny — powie
trze, zbierają jagody i 
grzyby i w pierwszych 
dniach obowiązkowo za
zdroszczą miejscowym lu 
dziom tej pięknej przy
rody, spokoju i pozor
nej beztroski. W miarę 
jak upływają dni, zwła
szcza gdy leje deszcz i 
kiedy przypatrzą się bli
żej codziennej harówce 
Leśników, kiedy zaczyna
ją się d.awać we znaki 
niedostatki w zaopatrze
niu, zmieniają na ogół 
zdanie. Urlop, owszem, 
można wytrzymać, cle 
dłużej... Opaleni mniej 
lub więcej i wypoczęci, 
z wiankami grzybnio i 
słoikami malin wracają 
ochoczo do domowych 
pieleszy w miastach, za
dowoleni, że nie muszą 
stale mieszkać w tak su
rowych warunkach. Tak 
to wygląda w przybliże
niu i nie będziemy o to 
rozdzierali szat, boć w 
końcu łatwo sobie wy
obrazić, co stałoby się z 
naszą cywilizacją, gdyby 
wszyscy nagle zechcie- 

H U mieszkać w lesie.

PROBLEM wyłania się 
wtedy, gdy podobnych 
jak wczasowicze od

czuć doznają ludzie, którzy 
podejmują pracę w lesie z 
racji swojego zawodu. To 
bowiem wpływa decydująco 
na liczbę i jakość kadr nie
zbędnych do prowadzenia 
właściwej gospodarki leśnej 
— dziedziny, która ma dla 
społeczeństwa znaczenie o

żebyśmy zdrowi byli
ill im bezpośrednio, z kordial-

zgoła bez, oni — nam. Też bezpośred
nio. Oni do nas na świątecznych, oko
licznościowych kartkach, karnetach, 
depeszami, a my do nich w telegra
mach, listach. Wszystkie słowa ser
deczne, ciepłe, świąteczne.

„Pożyczyliśmy” sobie nawzajem zdro 
wia, zadowolenia (w życiu osobistym), 
sukcesów i osiągnięć (w pracy zawo
dowej), a obecnie — w nowym roku
— należałoby te życzenia „egzekwo
wać”.

Takie np. życzenia zdrowia, pierw
szy warunek dobrego samopoczucia 
Oczywiście, że jego stan jest tylko w 
części uzależniony od nas samych, ale 
skoro kroplo może zadecydować o 
przepełnieniu szklanki, uszanujmy te 
część, która pozostaje w naszej dyspo
zycji, czyli pomóżmy sobie z tym zdro 
wiem. Nie chodzi tu wyłącznie ( 
ograniczenia palenia, picia i zim.owe 
podlużanie mini. Chodzi o to, byśmy
— w miarę możliwości — nie zżerali 
ani swego, ani cudzego zdrowia.

Rozważnie podejdźmy do pięknych 
życzeń: zadowolenia w życiu osobi 
stym, rewidując nasz własny pogląd 
na przyczyny, czyli czynniki, składa

jące się na życiowe zadowolenie, zwa
żywszy np.. że — A. Koioalski będzie 
zadowolony dopiero wówczas, gdy B. 
Kowalski ,,skręci sobie kark”. Zaś ży
ciowe zadowolenie C. Kowalskiego 
uzależnione jest od oficjalnego uzna
nia zasług wszystkich Kowalskich, po- 
■zostających niesłusznie w cieniu nie- 
zauważania.

njAJWIĘKSZY jednak ciężar bie-
i* rzemy na siebie przyjmując ży

czenia sukcesów i osiągnięć w pracy 
zawodowej.

Skoro je jednak przyjęliśmy... Ale 
niedobrze! Kochani niedobrze, że już 
w trakcie ich przyjmowania ogląda
liśmy się w roli: przeszeregowanych, 
premiowanych, a nawet piastujących 
to i owo „w uznaniu” itp. Wiadomo, 
że o naszych sukcesach oraz osiąg
nięciach zadecyduje wiele czynników 
ale wiadomo róionież, że w dużej 
mierze zadecydujemy osobiście. I do
brze, żebyśm.y to sobie uświadomili

Mało spraw, związanych bezpośred
nio z nami, dzieje się całkowicie bez 
naszego udziału. Naprawdę! Uwierz
my! Uwierzmy i zacznijmy „egzekwo
wać” świąteczno-noworoczne życzenia.

len

wicie większe niż to się wy
daje na pozór.

— Urok pracy leśnika? No, 
jest chyba coś takiego, ale 
kto ma czas o tym myśleć 
na co dzień? Zresztą hardziej 
nęci zwykle to, czego się nie 
ma w nadmiarze.

— Romantyzm? Rzeczywiś
cie niejeden stary gajowy 
nie zamieniłby swojego trud
nego zawodu na inny, nawet 
bardzo atrakcyjny... Ale ro
mantyzmu więcej jest chyba 
w literaturze niż w życiu...
T AK mówią indagowani 
* leśnicy. Bo w życiu li

czy się również, a często 
przede wszystkim wiele in
nych spraw, jak dobre wa
runki materialne, szkoła w 
pobliżu, do której można 
posłać dorastające dzieciaki, 
czy nawet coraz częściej ki
no albo teatr. Tymczasem 
ze wszystkich tych dóbr 
ludzie lasu korzystać mogą 
na ogół w mniejszym stop
niu niż inni przeciętni 
śmiertelnicy.

Na bynajmniej nieupoś- 
ledzonym pod względem za
lesienia Wybrzeżu Gdań
skim Okręgowy Zarząd 
lasów Państwowych admi
nistruje, łącznie z działkami 
ziemi, powierzchnią 272.600 
ha, co stanowi czwarta część 
obszaru województwa.

Lesistość tego terenu jest 
jednak nieco większa, bowiem 
łącznie z lasami chłopskimi 
wynosi 26,1 proc. W skład 
OZLP wchodzi 41 nadleśnictw, 
4 zespoły, szkółka leśna, oś
rodek remontowo-budowlany i 
ośrodek transportowy. W su
mie placówki te zatrudniają, 
wliczając robotników sezono- 
wych, 5.336 osób. W samych 
nadleśnictwach pracuje 2.330 
robotników stałych. Jest to 
stanowczo za mało w stosun
ku do potrzeb, w związku z 
czym zatrudnia się 2.180 ro
botników sezonowych. Pod
stawowa kadra jednak stop
niowo wykrusza się, a i o 
tych „dorywczych” coraz trud 
niej.
Wpływa na to sporo przy

czyn. Zabrzmi to trochę prze 
wrotnie, ale jedną z nich 
jest pośrednio... szybka sto
sunkowo poprawa stanu na
szych dróg: po prostu
dzięki nim rozwija się ko
munikacja, a to oznacza u- 
łatwiony dojazd robotników 
do pracy w przemyśle, chci
wie chłonącym wiejskie nad 
wyżki siły roboczej. Dzieje 
się tak, bowiem warunki 
pracy i płacy w leśnictwie 
nie wytrzymują konkurencji 
z innymi gałęziami gospo
darki. Zarobki leśników 
wprawdzie systematycznie 
wzrastają, jednak nie tak
szybko jak w innych za
wodach. W tym roku zarob
ki wyniosły (wyłączając 
przedsiębiorstwa, gdzie są 
znacznie wyższe) średnio ok. 
1246 zł miesięcznie. Wielu 
ludzi woli znosić trudy do
jazdów do miasta, by co 
najmniej podwoić tę sumę, 
nie rezygnując przy tym
często z niewielkiego go
spodarstwa rolnego. Tym 
bardziej, że stocznie czy
gdyński „Dalmor” organizu
ją w niektórych rejonach 
dowóz robotników własny
mi środkami lokomocji.

I! IKT jednak, a już naj
mniej sami leśnicy, nie 

wysuwa stąd absurdalne
go wniosku, że należy po
wstrzymać rozwój dróg. 
D#bre drogi są bardzo po
trzebne m. in. właśnie leś
nictwu, warunkując wpro
wadzanie w . nim postępu 
technicznego, a zwłaszcza o- 
graniczającej i ułatwiającej 
pracę ludzką mechanizacji 
upraw i wyrębów. W tym 
kierunku zmierzało też 
wiele wniosków wysuwa
nych wśród gdańskich leśni
ków w dyskusji przed V 
Zjazdem Partii. Zresztą i na 
terenie wsi coraz większą 
konkurencję dla leśnictwa 
w „przechwytywaniu” robot 
ników stanowią rozwijają
ce się tu: spółdzielczość,
budownictwo, a w dużej mie 
rze i same rolnictwo.

I TRAKCYJNYM dodat- 
r* kiem do uposażenia leś 

ników, obok półhektarowej 
działki ziemi (nie licząc 
dzierżaw) i deputatów w po 
staci odpadków drzewnych, 
są bezpłatne mieszkania. 
Wszystko to wpływać po
winno na pokaźne zwiększę 
nie realnych zarobków. Jed
nak sprawa tych mieszkań 
nie przedstawia się — jak 
do tej pory — najlepiej. 
Tylko około 30 proc. ro
botników mieszka w osa

dach leśnych. OZLP Gdańsk' 
dysponuje w sumie ok. 7001 
takimi osadami. Połowa tychi 
i innych budynków, wchor, 
dzących w skład majątku 
okręgu, jest stara. Dużą 
część przejęto z PFZ w złym 
stanie i na ich konserwację 
potrzebne są tak wysokie 
nakłady, że czasem nrzekra- 
cza to granice opłacalności.

Nie rezygnując z napra
wiania tego co się da, trze
ba więc myśleć o budowie 
nowych obiektów. Potrzeby 
są jednak tak duże, że trud 
no nadążyć z ich zaspoka
janiem. Rocznie buduje się 
ok. 10 osad, a tymczasem 
samo choćby nadleśnictwo 
Młot w pow. wejherowskim 
potrzebuje ok. 20 osad dwu- 

1 rodzinnych. W innych nad- 
; leśnictwach sytuacja jest 
zróżnicowana, ale też na 
ogół zła. Trudno w takich 
warunkach prowadzić piano 

| we zagospodarowanie tere- 
i nu. Dodajmy-do tego, że 
| Ośrodek Rcmontowo-Budow 
| lany OZLP ma również swo 
je kłopoty. Należy do nich 
choćby umieszczenie leśni
ctwa na liście przydziałów 
materiałów budowlanych w 
rubryce „inni odbiorcy”, co 
w praktyce oznacza często 

| mniej ważni.
j Korzystną tendencją w 
| naszym budownictwie leś-. 
nym jest aktualnie jego kon 
centracja. Umożliwia to po
prawę organizacji pracy, a 
także warunków socjałno- 
-bytowych, nie mówiąc już
0 niższych kosztach. Po
nieważ jednak „nie od razu 
Kraków zbudowano”, trze
ba szukać już teraz także 
innych rozwiązań. Propozy
cji w tej sprawie dostar
czyła sporo dyskusja przed- 
zjazdowa.

IJ OSPOD A TR ST W A leś-
ne są z natury rzeczy 

I wielkoobszarowe, rozrzucone 
i niekiedy w kilku miejscach. 
■Stwarza to dodatkowe trud
ności dla pracujących w 

i nich ludzi. Bywa, że ro- 
! botnik zużywa 50 proc.- 
s swoich wysiłków na dojście 
J do odległego stanowiska pra 
i cy. Z uznaniem należy w 
związku z tym powitać ini
cjatywę wprowadzenia w 
nadleśnictwie Ryjewo nowe
go stylu pracy. M. in. two
rzy się tu ruchomą brygadę 
robotników, których dowo
zić się będzie do różnych 
miejsc pracy, zależnie od 
potrzeb. Oblicza się, że mo
że to o ok. 50 proc. zwięk
szyć wydajność, a także 
zarobki. Podobnie można 
by to zorganizować np. w 
Łebie, Cewicach, Drewniacz 
kach. Zależy to jednak od 
zwiększenia środków tran
sportowych.

Doinwestowanie leśnictwa
1 systematyczna poprawa 
warunków pracy załóg ro
botniczych to najważniejsze 
przesłanki dobrej gosnodar- 
ki. Mimo że jest jeszcze 
w tej dziedzinie sporo do 
zrobienia, to jednak mo
żemy być zadowoleni, że na
sza gospodarka leśna jest < 
w sumie dalekowzroczna i 
rozwija się w ostatecznym 
rachunku pomyślnie. Jest 
tak, choć m. in. lasy gdań
skie dostarczyły nam w 
ciągu dwuidziestu paru po
wojennych lat wiele cenne
go drewna, niezbędnego nie 
tylko w okresie odbudowy 
kraju, a także sporo innych 
produktów. Daje to dobre 
świadectwo naszej gospodar 
ce i pracy leśników wszyst
kich szczebli.

1 AS to narodowe bo
gactwo, oaza zieleni, 

świeżości i wypoczynku. 
Kochamy go wszyscy. Bez 
jego cząstki w postaci zie
lonego drzewka nie chcemy 
się obejść (trochę samolub
nie i barbarzyńsko, bo prze
ciętna choinka zanim znaj
dzie się w naszym miesz
kaniu musi być hodowana 
w lesie około 10 lat) w cza
sie Omowych świąt. Warto 
w związku z tym poświęcić 
trochę uwagi ludziom, któ
rzy ku ogólnemu pożytkowi 
strzegą na co dzień dobra 
tego lasu. Warto szanować 
owoce ich pracy. Warto 
uważać ich sprawy za na
szą wspólną sprawę.

CHUDEK
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Każdy plac - lodowiskiem
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No przykładzie gdyńskiej MRN

Br zbliżyć urząd do obywatela

Noworoczny koncert '
Wyjątkowo w bieżącym sezo

nie koncertowym zaplanowany 
tradycyjnie koncert sylwestro
wy, ze względu na odwołanie 
Swego występu przez solistów 
■*- został przeniesiony na pier
wszy piątek stycznia.

Program i obsada solistyczna 
uległy również zmianie z ww 
Względów — zachowany jednak 
został profil koncertu, który 
zawiera pozycje aczkolwiek nie 
łatwe wykonawczo — to w 
swoim charakterze pogodne, me 
lodyjne, bogate w żywe rytmy.

W pierwszej części koncertu 
usłyszymy Uwerturę Antoniego 
Dvoraka — „Karnawał” oraz po 
raz pierwszy na gdańskiej estra 
dzie Koncert wiolenczelowy A. 
Babadżaniana — kompozytora 
radzieckiego, który zdobył so
bie już dużą sławę i popular
ność. Twórczość jego — bardzo 
zróżnicowana — interesuje me
lomanów zainteresowanych za
równo estradową piosenką jak 
też i zwolenników form nowa
torskich prezentowanych na 
„Warszawskiej Jesieni”. Wyko
nawcą Koncertu wiolonczelowe
go Babadżaniana będzie znako
mity wiolonczelista z Krakowa 
WITOLD HERMAN.

Wr drugiej części koncertu zo 
Stanie wykonana Suita z bale
tu „Czarodziejska miłość” M. 
do Fałla napisana dla andalu
zyjskiej Cyganki. Zawiera 
ona też fragmenty wokalne. So 
listka w „Czarodziejskiej mi
łości” będzie artystka Opery Po 
znańskiej IRENA WINIARSKA 
— mezzosopran. Suita składają
ca się z szergeu nieraz kilku- 
nastotaktowych utworów, zawie 
rająca skondensowane elementy

cygańskiej i andaluzyjskiej mu 
zyki, jest podobno w skali świa 
towej najczęściej wykonywa
nym dziełem M. de Fallii.

Koncert zakończy Suita ze 
sławnego musicalu „West Side 
Story” czołowego przedstawi
ciela muzyki amerykańskiej L. 
Bersteina.

Całość programu poprowadzi 
ZBIGNIEW BRUNA.

Koncert będzie powtórzony w 
sobotę. Początek jak zwykle o 
godzinie 19.30.

— 0

Meine spotkani?
ze sztuką

Muzeum Pomorskie w 
Gdańsku i Wydział Kultury 
Gdańska, Gdyni, Sopotu 
wznawiają zapoczątkowany 
w ub. r. cykl odczytów nie
dzielnych, poświęconych eu
ropejskiej sztuce XVIII i 
początków XIX w. Kolejny 
odczyt z tego cyklu zatytu
łowany „Polscy malarze epo 
ki Stanisława Augusta” wy 
głosi w dniu 5 br. o godz. 11 
w sali wykładowej Muzeum 
Pomorskiego w Gdańsku 
mgr Aleksandra Kunicka. 
Po odczycie wyświetlane bę 
aą filmy o sztuce.

Gospodarze Gdyni poświęcają sporo uwagi zagadnieniu 
„urząd — obywatel”, dążąc w pierwszym rzędzie do pod
noszenia wśród pracowników Prezydium MRN kultury u- 
rzędowania, znajomość przepisów prawnych i umiejętno
ści stosowania ich na co dzień. Już w grudniu 1967 roku w 
Wydziale Organizacyjno - Prawnym Prezydium MRN uru
chomiono centralny punkt informacyjny, w którym można 
zasięgać osobiście lub telefonicznie wszelkich informacji w 
sprawach % zakresu działania prezydium. W przeciągu je
denastu miesięcy od chwili uruchomienia punktu, udzielo
no 3 tysiące odpowiedzi telefonicznych. W większości py
tania tyczyły zagadnień należących do kompetencji organów 
Prezydium MRN, lecz również zasięgano informacji na te
mat prawa spadkowego, cywilnego, prawa pracy, a nawet 
zdarzyło się pytanie o siedzibę Ligi Obrony Kraju w Kiel
cach.

Bardzo istotnym elemen
tem usprawniającym pracę 
aparatu . administracyjnego 
jest ograniczenie ilości załącz 
ników ongiś „niezbędnych” 
dla załatwienia jakiejś spra
wy. Po dokładnej analizie 
zlikwidowano 11 różnego ro
dzaju załączników, ponadto 
wprowadzono zasadę, że 
wszystkie dane jak np. opi
nie, zaświadczenia i in. bę
dące w posiadaniu wydzia
łów Prezydium MRN ma ze
brać we własnym zakresie, 
wydział załatwiający sprawę 
obywatela, a nie sam obywa
tel. A w przypadkach gdy ja 
kieś dane można ustalić na 
podstawie dowodu osobistego 
lub innego dokumentu ple 
żąda się od interesantów żad 
nych innych załączników.

Dawniej najwięcej traciło 
się czasu przy załatwianiu 
sprawy wymagającej opinii 
i uzgodnień kilku wydziałów. 
Biedny petent sam musiał 
.starać się o wszystkie po
trzebne papierki i nieraz 
przez wiele dni odwiedzał 
gmach Prezydium MRN. O- 
becnie i w tym zakresie wie 
le zmieniło się na korzyść 
obywatela, bowiem w przy
padku udziału kilku organów 
prezydium w załatwianiu ja
kiejś sprawy, wybiera się 
tzw. „wydział wiodący”. Ten 
wydział ma obowiązek ze
brania niezbędnych informa
cji, opinii itp. czyli skom
pletowania wszystkich ma
teriałów potrzebnych obywa 
telowi do załatwiania jego 
sprawy.

Gospodarzom Gdyni udało 
się również zwalczyć żako-

Śmiało ® szczerze
Piątka dl* te' za, dwóe ola Gdańska i Gd»n

„Od wielu lat zastana
wiam się, gdzie się znaj
duje centrum handlowe 
Gdańska — pisze ob. R. 
U. z Gdańska. — Dzisiaj, 
po 20 latach obserwacji 
stwierdzam, że Gdańsk 
w porównaniu z Wrzesz
czem jest zapadłą pro
wincją.

Przed świętami byłem 
vie Wrzeszczu i patrząc 
wzdłuż al. Grunwaldz
kiej jakoś bardzo silnie 
odczułem zbliżające się 
święta. Poza stałymi rek 
lamami neonowymi, za-

,,... obowiązek wykonania 
kładki dla pieszych nad to
rami jako połączenie ciągu 
drogi publicznej leży w ge
stii użytkownika drogi, a 
więc Prezydium Miejskiej 
Rady Narodowej w Gdań
sku,

Wykonani« przejścia dla 
pieszych w poziomie szyn 
nie gwarantuje bezpieczeń
stwa użytkowników drogi z 
uwagi na zbyt dużą często
tliwość ruchu pociągów i 
ich dużą szybkość, jaką 
przewiduje się po zakończe
niu elektryfikacji linii Tar
nowskie Góry — Gdynia 
Port Centralny. W związku 
z powyższym na takie roz
wiązanie DOKP nie może 
wyrazić zgody.

...w ramach przewidywa
nej budowy drugiej pary 
torów na odcinku Gdańsk 
Główny — Gdańsk Orunia 
przewiduję się nową lokali
zację przystanku osobowego
i budowę dojść do tego 
przystanku kładką dla pie
szych nad torami w km 
324, 300 tj. w miejscu su
gerowanym przez mieszkań
ców. W tym przypadku 
koszt budowy wiaduktu dla 
pieszych pokryje w całości 
DOKP Gdańsk.

Realizacja powyższego za
dania jest przewidziana po 
roku 1975”.

Takiej odpowiedzi udzieli
ła DOKP w związku z lista
mi mieszkańców Rady Osie
dla nr 12 z Oruni, zamiesz- 

| czonymi 18 maja i 18 paź
dziernika br.

równo wystawy sklepo
we, jak i sama ulica 
przypominały o tym róż
nokolorowymi ozdobami 
świetlnymi i oryginal
nymi dekoracjami. Skle 
py wydawały się jakieś 
bogatsze, lepiej zaopa
trzone w różnorakie to
wary, a obsługa facho
wa i uprzejma przypo
minała o tradycji zbliża
jących się ' świąt i No
wego Roku.

A jak wyglądało śród
mieście Gdańska, pokrót
ce opiszę na podstawie 
własnych spostrzeżeń.

Ul. Długą wątpliwie 
zdobiło kilka stałych,' 
nie świecących reklam | 
neonowych, Eksponowa-, 
ne w nie oświetlonych < 
witrynach okiennych to- ’ 
wary, zakurzone i nied- [ 
bale ułożone stanowiły, 
jedyną dekoracją. Cza- < 
sem tylko w niektórych* 1 * 
oknach widać było kilka [ 
szklanych bombek, rza- ( 
dziej kolorową choinkę. <

W ub. r. nad ul. Dłu- J 
gą zawieszono 5 choinek [ 
świetlnych, które wpraw 
dzie w okresie przed i

poświątecznym nie zaw- < 
sze świeciły, niemniej * 
przynajmniej w dzień J 
dekorowały ulicę. W tymi 
roku nawet i tego za- < 
brakło. Nic tutaj nie | 
przyciągało wzroku prze-, 
chodniów, nic nie stwa-i 
rżało nastroju świątecz-< 
nego. A przecież i co j 
również dodaje uroku < 
miastu”. <

Od redakcji: Nasi Czytel-i 
nicy twierdzą, że w czasie < 
świąrt tylko Wrzeszcz stanął ( 
na wysokości zadania. Ani i 
Gdańsk, ani Gdynia nie i 
uważały widać za stosowne' 
zadbać'o tę stronę reklamy.' 
Szkoda!

I rżeniony od wielu lat zwy
czaj przetrzymywania spraw,

, które można znacznie szyb- 
j ciej załatwić niż w przewi- 
I dzianym w KPA — 2-mie- 
jsięcznym okresie. 2 kwietnia 
i ub. roku Prezydium MRN 
i podjęło poprzedzoną skrupu- 
! latnymi badaniami uchwałę 
określającą terminy załatwia 

ima poszczególnych spraw o- 
Ibywateli. Uchwała zawiera 
I wykaz 176 spraw z podaniem 
maksymalnego terminu w ja 

I kim po winne być załatwiane.
| Na 176 spraw w stosunku do 
1127 zastosowano skrócone ter 
I miny. W 45 przypadkach J przewiduje s-ię odręczne za
łatwienie sprawy, w 24 przy 
padkach termin . nie może 
przekroczyć 7 dni, 36 spraw 
winno być załatwionych w 
przeciągu 15 dni, a 22 spra
wy w przeciągu 30 dni. W 
związku z wymienioną uch
wałą Wydział Organizacyj
no - Prawny opracował spe
cjalny informator, w którym 
przytacza terminy obowiązu
jące pracowników Prezydium 
MRN oraz podaje jakie za
łączniki i opłaty wymagane 
są przy załatwianiu jakichś 
spraw. Informator wydany 
drukiem w 500 egzempla
rzach rozesłano radnym, 
większym zakładom pracy 
oraz komitetom blokowym i 
dzielnicowym radom samorzą 
du mieszkańców.

Bardzo dobry rezultat przy 
niosło zdecentralizowanie re
jestracji wojskowej przed
poborowych. Usprawnienie 
wprowadzone przez Wydział 
Spraw Wewnętrznych polega 
na tym, że obecnie rejestra
cja odbywa się w szkołach 
i większych zakładach pra
cy. Przedpoborowi nie muszą 
więc zwalniać się z pracy ani 
z lekcji w szkole, a rejestra
cja przebiega sprawniej i 
szybciej.

Na pewno wiele można by 
jeszcze uzyskać poprzez 
zmianę struktury organiza
cyjnej poszczególnych wy
działów, lecz niestety, jak 
dotąd brak odpowiednich 
wytycznych Prezydium WRN. 
Nowy statut organizacyjny 
wprowadzono tylko w Wy
dziale Organizacyjno - Praw 
nym dostosowując zakres 
czynności wydziału do bieżą 
cych potrzeb. Obecnie opra
cowuje się nową strukturę 
wydziałów: finansowego, bu
dżetowo - gospodarczego o- 
raz budownictwa, urbanisty
ki i architektury. Natomiast 
w dalszym ciągu brak uch
wał Prezydium WRN umoż
liwiających wprowadzenie w

życie nowych szczegółowycn 
podziałów czynności między 
pracownikami takich waż
nych w styku: urząd — o- 
bywatel — wydziałów jak: 
oświaty, zdrowia i opieki spo 
łecznej, handlu, przemysłu, 
spraw lokalowych, komunika 
cji nie mówiąc już o pozo
stałych organach administra
cji. Bez wytycznych woje
wódzkich nie można też zde
centralizować uprawnień do 
podejmowania obowiązują 
cych decyzji. Na progu no
wego roku przypominamy o 
powyższym licząc, że Prezy
dium WRN zrobi wszystko 
dla dalszego usprawnienia 
działalności organów i pla 
cówek podporządkowanych 
miejskim radom narodowym.

Jar

O tym 
warto

Na zimowiskach w trójmieście
Gdańsku dużo, potrafią o- 
powiedzieć i przekazać wia
domości dalej w swych ro
dzinnych wsiach, a o to prze 
cięż rp. in. chodziło.

(sna)

DZlS...
..o godzinie 19, w sali GTPS 

w Gdańsku (ul. Długa 57) — 
spotkanie esperantystów i sym
patyków esperanta.

W TEATRZE „WYBRZEŻE”...
...4 i ,5 bm. na scenie Tea

tru „Wybrzeże” w Gdańsku na 
Targu Węglowym grana będzie 
sztuka Ernesta Brylla „Rzecz 
listopadowa”, a w dniach 7, 8 
i 9 bm. sztuka gdańskiego ano
nima z XVII w. „Tragedia o 
Bogaczu i Łazarzu”.

W Sopocie, w Teatrze Kame
ralnym 4 i 5 bm. oglądamy „La 
to” Weingartena, a 7, 8 i 9 bm. 
„Punkt przecięcia” Claudela.

„BĄBELKI” ZAPRASZAJĄ...
...na zimowy spacer w dniu 5 

bm. Trasa: Mrzezino — Reko- 
wo — Smiechowo. Zbiórka o go 
dżinie 8.20 na peronie kolei e- 
lektrycznej w Sopocie.

BAL W „ŻAKU"
4 bm. w „Żaku” odbędzie się 

bal maskowy. Początek o godz. 
21, gra węgierski zespół „Vox 
68”. Bilety do nabycia w sekre 
tariacie klubu „Żak”.

WYPADKI
Skutki nieostrożnej jazdy po 

nie uprzątniętych ze śniegu i 
nie posypanych piaskiem uli* 
each — dają się zaobserwować 
na co dzień. Wczoraj w Gdań
sku zanotowano ogółem 7 wy
padków drogowych wynikłych 
głównie na skutek poślizgu po
jazdów. Na szczęście nie przy
niosły one ciężkich ofiar, ani 
wysokich strat. A oto najważ
niejsze wypadki.

* * *
W Oliwie na ul. Grunwaldz

kiej wpadł w poślizg samochód 
„Nysa” nr rej. GX 0580 prowa 
dzony przez Floriana Z. Samo
chód uderzył w stojącą cięża
rówkę „Star” nr rej. 0580 GK 
ulegając uszkodzeniu.

10-letni Adam S. wbiegł na 
jezdnię ul. Śląskiej w Oliwie 
i wpadł pod autobus linii 127 
kierowany przez Janusza N. 
Chłopiec odniósł obrażenia.

Już od 3 lat organizowane 
są w trójmieście z inicjaty
wy Komendy Gdańskiej 
Chorągwi ZHP i Wydziału 
Oświaty zimowiska dla dzie
ci wiejskich. W tym roku 
przyjechało do nas około 
1470 dzieci wiejskich z po
wiatów elbląskiego, wejhe- 
rowskiego, kościerskiego, no 
wodworskiego, sztumskiego, 
małborskiego, kwidzyńskiego 
i in. W szkole nr 47 odby
wa się obóz szkoleniowy 
dla 80 drużynowych z Mo
rąga. Gdynia przyjęła w 
bursie międzyszkolnej około 
400 dzieci.

Odwiedziliśmy jedno z 
większych liczebnie zimo
wisk, mianowicie harcerzy 
z Pruszcza Gdańskiego, któ
rym pomieszczeń użyczył 
internat przy Technikum 
Łączności. Przebywa tu 215 
dzieci w wieku od lat 6 do 
16. Opiekuje się nimi 18-oso 
bowa kadra nauczycieli i 
wychowawców z powiatu 
gdańskiego. Jest tu 10 dru
żyn, w tym 4 zuchowe i 6 
harcerskich. W planie za
jęć przewidziano zwiedza
nie stoczni, spektakl w Tea
trze Lalek i w Operze. Nie
stety, żaden z tych punktów 
nie został zrealizowany, bo 
Komenda Gdańskiej Cho
rągwi Hufca ZHP po prostu 
nie zamówiła wcześniej bi
letów na odpowiednie przed 
stawienia. Zajęcia odbywają 
się więc według własnego 
rozkładu hufca. Kilkuoso
bowe tzw. zwiady harcer 
skie w pierwszych dniach 
zimowiska miały za zadanie 
zapoznać się z najrozmaitszy 
mi problemami: gospo
darka morska, kultura Wy
brzeża, zabytki i muzea, 
miejsca pamięci narodowej 
i Gdańsk w 25-leciu. Potem 
każda grupa dzieci zdawała 
relację z wykonanego zada
nia, zapoznając w ten spo 
sób z zagadnieniem resztę 
dzieci. Zwiady były również 
formą zdobywania sprawno 
ści harcerskich. W Techni
kum Łączności zorganizowa
no też spotkania: z uczest
nikiem walk o Westerplatte, 
obecnie oficerem rezerwy 
Edwardem Łuczyńskim oraz 
przewodnikiem PTTK Fran
ciszkiem Żamejciem. Wy 
świetlono film pt. „Wolne 
Miasto”; dzieci obejrzały też 

; wystawę pn.: „Obrona Pocz 
I ty Polskiej”. 70 dzieci było 
| w kinie „Leningrad” na fil 
Imię „Czarny mustang”. Dzie 
i ci urządziły uroczystego Syl 
jwestra; na okolicznościo 
; wym balu był m. in. kon- 
I cert życzeń, pieśni i dekla 
Imacje. Wczoraj rano zwie- 
jdzano muzea: morskie, po 
i morskie, archeologiczne, a 
po południu kibicowano na 
zawodach sportowych w 
szkole nr 67. Dziś wycieczka 
statkiem na Westerplatte.

Rozmowy z dziećmi po 
twierdzają potrzebę dalszego 
organizowania i ułatwiania 
pobytu w mieście dzieciom 
wiejskim. Nauczyły się o

GDANSK, Filharmonia, Kon
cert symfoniczny”, g. 19.30. — 
Teatr Wielki, „Niech no tylko 
zakwitną jabłonie”, godz. 19. 
SOPOT, Kameralny, niecz. — 
GDYNIA, Muzyczny, „Madaga
skar”, godz. 19.15.

• Halina P. Uwagi swoje'
na temat ważepia artykułów \ 
spożywczych we wspomnia- \ 
nym samie należało wpi- { 
»ać do książki! życzeń i za- ^ 
żaleń, lub złożyć zażalenie v 
W odpowiedniej dyrekcji! 
(MHB lub PSS). Redakcja j 
nasza nie ma możliwości < 
sprawdzenia zarzutów. <
• „Czytelnik”. Należało, 

natychmiast zwrócić uwagę, 
sprzedawcy „Ruchu” i — ( 
sądzimy — sprawa byłaby < 
wyjaśniona i załatwiona. < 
Ewentualnie można złożyć, 
Skargę w dyrekcji „Ruchu’. i
• „Stała Czytelniczka”, i 

W sprawie założenia odpo-, 
wiedniej książeczki oszczęd-, 
nościowej radzimy skontak
tować się bezpośrednio z pla, 
cówką PKO (te informacje, 
nożna uzyskać telefonicz-, 
ue).

GDANSK „Leningrad” „Czar
ny mustang” USA od 11 lat, 
g. 10 i 12.30; „El Greco" wł. 
Od 14 1., g. 15.30, 17.45 i 20. „Ka 
meralne”, „Ostatni po Bogu”, 
pred. polskiej, od 14 1„ godz. 
15.30, 17.45, 20. „Kosmos”, „W
cieniu dobrego drzewa” USA 
od 14 l. g. 15.45, 18 i 20.15. „Dru 
karz” „Lola” fr. od 16 1. g. 17 
i 19. „Piast” „Koniec barona 
Ungerna”, radź., od 14 lat, g. 
16, 18, 20. „Motława” „Jezioro 
flamingów” meks. od 7 1., g. 
14.30; „Hrabina Cosel” pol. od 
14 1. g. 18.30 i 19.15. „Przyjaźń” 
„Sami swoi”, poi., od 14 lat, 
godz. 17, 20. „Gedania”, brak 
terminarza. — „Wrzos” —■ 
„Przesuń się, kochanie” USA 
od 14 1. g. 16, 18 i 20; .JJkrzy 
dła Października” radź., ód 14 
lat, g. 20. „Zak”, „Marysia i 
Napoleon”, poi., od 16 1., godz. 
'5.45, 18, 20.15.

WRZESZCZ „Bajka” .Przy
goda na wagarach” NRD od 
7 1. g. 10; „Gorzkie życie” wł. 
Od 16 1. g. 12.30, 15, 17.30 i 20. 
„Znicz” „Operacja św. Janua
ry” wł. od 16 1. g. 15.30, 17.45 
i 20. „Tramwajarz”, „Kochan

kowie z Marony”, poi., od 18 
1„ g. 16, 18, 20. „Zawisza”,
„Synowie Katie Elder”, USA, 
od 16 1., godz. 17 i 19.

NOWY PORT — „1 Maja”
„Pollyanna”, USA, od 11 lat, 
godz. 16; „Pluton 317”, fr., od 
16 1„ g. 18.30, 20.30.

OLIWA „Delfin” „Miałem 19 
lat”, NRD, od 14 1., g. 15.30, 
18, 20.30.

SOPOT „Polonia” „Lalka”, 
poi. od 14 1. g. 16 1 19. „Bał
tyk”, „Testament agi”, węg., 
od 14 l. g. 15.15, 17.30 i 19.45.

GDYNIA „Warszawa” „Ko
chany łobuz” fr. od 16 1„ g. 
11, 18.15, 15.30, 17.45 i 20. „Atlan
tic” „Domek z kart” poi. od 
12 1. g. 15.30, 17.45 i 20. „Go
plana” „Weekend z dziewczy
ną” poi. od 14 l. g. 16, 18 i 20. 
„Neptun”, „Niewidzialny bata
lion”, jug., od 11 1., godz. 16; 
„Karabiny", produkcji brazylij 
skiej, od 16 lat, godz. 18, 
20. „Fala” „Kasia Ballou” USA 
od 16 1. g. 15.30, 17.45 i 20. „Ma
rynarz” ..Dżingis-Chan” ang„ 
od 16 1. g. 17 i 19. „Promień” 
remont. „Klubowe”, „Hatari”, 
USA, od 11 1., g. 18. „Mimoza”, 
btak terminarza. „Mewa”, 
brak terminarza. „Jagienka”, 
„Quentin Durvard”, USA, od 
10 1., g. 17, 19. „Iskra”, niecz.

RUMIA „Aurora” — „Lalka 
I. od 14 l. g. 17 I 20.

ulica Bota. Monte Cassino 21. 
GDYNIA — apt. nr 8, ul. Slą- 
sic9 42*

STAŁE DYŻURY NOCNE peł 
nią: GDANSK — apt. nr 88, al. 
Zwycięstwa 49; NOWY PORT — 
apt. nr 4, ul. Oliwska 83; STO 
GI - apt. nr 80, ul, Stryjew- 
skiego 29; ORUNIA - apteka 
nr 81, ul. .ledn. Robotniczej 
111; ORŁOWO - apt. nr 20, ul. 
Boh. Stalingradu 66.

* * *
Ostry dyżur pełnią: III Kli

nika Chorób Wewnętrznych z 
III Kliniką Chirurgiczną w 
Gdańsku.

GDANSK _ apt. nr 100 ul. 
Jaskółcza 1«; WRZESZCZ - 
apt. nr 99, ul. Mickiewicza i-3;

| OLIWA — apt. nr 17, ul. Ka- 
Iprów 4; SOPOT — apt, nr 15,

LOKALNE:
12.30 Radiowy kurs rolniczy. 

12.45 Muzyka krajów nadbał
tyckich. 13.05 Muzyka filmowa 
ł sceniczna. 16.05 Magazyn Win 
centego Kasprowicza. ■ 16.25 Mu
zyka krajów nadbałtyckich. 
17.00 Przegląd aktualności Wy
brzeża. 17.15 Sprawy do zała
twienia. 17.25 Szczecińskie po
południe.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.25 „Pływak”. opow. J. 
C.heevera. 13.45 Z twórczości 
Głazunowa t Chabriera, 14.20 
Grają polskie zespoły Instru
mentalne. 14.45 „Błękitna szta
feta”. 15.00 Koncert chóru a 
•appella PR i TV w Krako
wie. 15.20 Z nagrań orkiestry 
z zespołu estradowego Radia i 
TV radzieckiej. 15.47 Z cyklu: 
„Przeszczepy dziś i jutro”.
18.30 „Klub Entuzjastów Nowo
czesności”. 19.07 Piosenki znad 
Sekwany. 19.27 Chwila poezji.
19.30 Koncert z nagrań bo- 
stońskiej orkiestry symfonicz

nej. 20.17 Dyskusja literacka — 
„Teatr 68”. 20.37 d. c. koncer
tu. 21.58 Gra zespół perkusyj
ny G. Krupa. 22.05 Teatr PR — 
„Cztery pory roku", słuch, wg 
sztuki A. Weskęra. 23.15 „O co 
tu chodzi?”. 23.20 Tańczymy 
przy orkiestrach. 0.95 — 3.00
Program no-ny.

PIĄTEK
9.00 Teleferle: Towarzystw:

Zagadkowe Poranne, „Gość z< 
Smokolandii Niezwykła wyprą 
wa”, 9.50 „Zdrada”, polski’ fih 
tolewizyjny z cyklu: „Stawk
większa niż życie”. 16.35 DTV 
16,45 Teleferle: Turniej Żółte i 
Żyrafy, Towarzystwo Zagadko 
we Wieczorne, widowisko z se
rii: „Przygody Tomka Sawye- 
ra” „Poszukiwcze skarbów”, 
17.55 TV KRONIKA WYBRZE
ŻA (Z GDAŃSKA). 18.10 „Syl
wetka karykaturzysty”, 18.30 
.Małżeństwo nowoczesne”, 19.00 
Program z cyklu: „Z ka
merą po świecie”, 19.20 Dobra
noc. 19.30 Dziennik TV, 20.05 
.Fundament”, program oubl.. 

20.25 „Bettly” Stanisław Mo
niuszko, opera komiczna w 11 
aktach, 21.20 Wszechnica TV 

Rok 2000”, 21.50 „Wystrzał” 
nowele filmowa prod, franc 
*>2.15 DTV.

PROGRAMY OŚWIATOWE:

15.35 i 22.35 Politechnika T 
V atematyka (rok I) „W/ 
Maclaurlna” cz. I, 18.18 1 T 
Politechnika TV: Materna
(rok I) „Wzór Maclaurlna” I 
II. - I

Mróz
śpmmierzfńcem

Czytelników z niepoko
jem słuchających informacji 
na temat szerzącej się w 
Stanach Zjednoczonych gry
py azjatyckiej, wywołanej 
przez wirus nazwany „hong- 
kong”, możemy w wyniku 
zasięgniętych w Wojewódz
kiej Stacji Sanitarno-Epideę 
iniologicznej w Gdańsku in
formacji zapewnić, że dotąd 
w naszym kraju nie zanoto 
warto ani jednego przypad
ku zachorowania na tę cho
robę. Napisaliśmy dotąd, 
ponieważ nigdy nie można 
mieć całkowitej pewności, że 
grypa do nas nie dotrze. Nie 
grozi nam to jednak tak dłu
go, jak długo jest mróz. W na 
szej szerokości geograficznej 
wszelkie epidemie grypowe 
pojawiają się dopiero pod 
koniec zimy, w lutym, mar
cu. Zachorowania, które wy
stępują w tej chwili; są naj
częściej następstwem przezię 
bień, dla uproszczenia tylko 
nazywanych grypą.

Nie martwmy się więc na za 
pas, choć na pewno nie zaszko 
dzi, jeżeli — właśnie na za
pas — będziemy ostrożni, u- 
nikając przeziębień (a prze
ziębiamy się nie tylko marz 
nąc, ale przede wszystkim 
przegrzewając się), osłabiają 
cych organizm i czyniących 
go podatniej szym do zacho
rowań wirusowych oraz u- 
nikając ludzi kaszlących.

(ad)

Dziwna linia PKS nr 32
List Krystyny Jakrzew- 

skiej z Wysokiej w sprawie 
obyczajów kierowców PKS 
na trasie Wysoka — Oliwa, 
zamieszczony w „Śmiało i 
szczerze” („Dziennik Bałtyc
ki”, nr 307 z 28. XII. 1968 r.) 
zwrócił moją uwagę na linię 
PKS nr 32 prowadzącą z 
Kielna przez Wysoką i Oli
wę do Gdańska. Na trasie 
tej linii odbywają się 32 kur 
sy tam i 32 z powrotem.

Niestety, aż 15 kursów 
tam i tyleż z powrotem za
planowano tak, że kończą 
się one lub zaczynają w O- 
liwie. W ten sposób z woli 
PKS pasażerowie, których 
większość dojeżdża do pracy 
w śródmieściu Gdańska, 
zmuszeni są do przesiadania 
się w Oliwie na tramwaje, 
na autobusy WPKGG lub na 
kolej elektryczną.

Uwidocznione jaskrawo 
na tym przykładzie po
stępowanie PKS jest ty
powym zwalaniem pra
cy na innych. Że powoduje 
nierównomierne wykorzysty
wanie pociągów elektrycz
nych i linii autobusów 
WPKGG nr 101, i że po
ważnie utrudnia życie do
jeżdżającym do pracy, to 
zdaje się PKS nie obchodzi.

Trzeba koniecznie w no
wym rozkładzie jazdy zmie
nić ten obecny, nieprawidło
wy stan. Wszystkie autobu
sy linii PKS nr 32 powin
ny kończyć bieg w śródmie
ściu Gdańska.

Janusz KOWALSKI

Zmiana siedziby
Zarząd Dzielnicowy Ligi 

Kobiet Gdańsk-Portowa prze 
niósł swą siedzibę z ulicy 
Gdyńskich Kosynierów 11, 
na Wały Jagiellońskie 3 
(I p. pok. nr 3) naprzeciw 
KW PZPR, do budynku, w 
którym mieści się Zarząd 
Wojewódzki Ligi Kobiet w 
Gdańsku.

Nietrzeźwy
kierowca

W Oliwie zatrzymano Tadeu 
sza Rusina zamieszkałego w 
Sopocie przy ul. Frontu Naro
dowego. Będąc w stan = e nie
trzeźwym prowadził on „War
szawę” ar rej. GF 1685.

023366


